y Nr. 85. We Lwowie, Niedziela dnia 15, Kwietnia 1880. Rok XXIL 


„aen nsed 


Mime 7 en k r REZ EZR aaa 


" 


Frzedpłate 1 ogloszenia przyjmują: 


w tę su ZAŚ, 
i À We Lwowie olóro administracji „Gazety Nar "gt AS. 

j plno Halieki w pałacu W. Ulanieckich. Ogłoszenią c? 
w Paryżn przyjmuje wyłącznie dla „Gaz. Neroń? 
oja pana Adama, de QClóment, 4 Paris, Otte 
w Wiedniu, (Haasenstein ei Vogler) mr. 10 
i Waliscehgasse A. ©ppelik Stadi, Stubenbastei 2, 
M. Dukes 1 Riemergasso 1€ Rudolf Mosse Seiler- 
Bthtte Nr. 2, Henr. Bchallek, eksp. ogłoszeń, Woll- 
zeile 12., Maurycy Stern, Wollzelle 22. w Hamburgu 
i Ę: Haasenstein eż Vogler. Rajchma:. eż Frezdler, w 
arszawie Sensiorska 35, W. Kukliński w Krzkowis. 
l OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą 6 cni. od 
i objętości jed: ego wiara drobnym drukiem 
| eki w 16 

80 ot. ag Na. gmtzyce „Niadesłame 


ów|  Poshodań ozdsiemnie s godsinio S. z 
mi 


"" | polinis z wyjątkiam młednici : | | | 
świątecznych. | | 
a Przedpłata wysnost:' | 
h. | wmzscow/ deka ilha PA, Wa f 
na sułezięcznie UW FE KM s 90 s i 
X zrzesyłkę pocztową: i i 
g| | e . ej f wrt pea 2 i s 
WEI Aremaa oi | 
Í, E | s s ‘sd aiw Hadda. | FG eat. 
= |. aż 


a 

ko: Namer " «4 kosztuje 10 ent. 
nej [mnra - 
ny | "= <A WYD PB "um ra Wi 0 E0 
ro- ~ 

i. i 1 1 9-0-0-0-0-:0-:9:$:%:%-%- -©: 2: $ 1 i 
« | Pomiaszkania do wymiącajQ*oooooooc ROPA EG: OGONA Kasza" NEPA oknami 

g W? 

M URE. 8 „Zarys historycznego przebiega sprawy m: zæ- Najnowsze 24 K Nieprzemakalne plaszcze z kapuzą 
igs d? A 2 : : Ge kd ze z : H 
ma |od 1. maja. „Schwarz-Kamiński-Laenderbank EPE gi, ls ORM) ięttosówo T OE TIP 
4: d IL. e. IP iuchni asy À n ra ace AP Płaszcz dla turystów z kapuzą zł. 7.— || Zupełne ubranie męzkie od 20 „ 30.— 
my 9 PET S M ZARY skreślony przez dr. Ludwika Wolskiego, jest we wszystkich księ- | t P ee lub iiau » 10.50 „dice poż A R > » 16.— 
wi 5 WARE iżarnia i kuchnia. Ogród IQ) Spniach do nabycia. Jest to nakładem autora w Wiedniu wyda- - FE zarzutkoj odd eiaa ko 19 | Eor Aber GALE do diet 
w. posol, spiżarnia 1 cucania. UgTOGJNQ na czteroarkuszowa broszura, zawierająca dokładną, na niezna- oraz swój obficie zaopatrzon 4 z rę J 
ji D MA ęTę na żądanie mogąjęej nyoh dotąd lub niedokładnie znanych faktach oparta historja 4 ) p y w AT Hy dora wyj W = 

m o a PE TTE, głośnej Sprawy, której akta nie są jeszcze wcale zamknięte i która M A G A zZ >S N t Wszelki gatunki aidi wiesennej i letniej modne A.) wełnianej guńki 
e 3 oe "4 Okój, nyła i kuchnia Ig się zakończy nader sensacyjnemi rewełacjami, F, 4 m 4 y O zupełnie ni kal SN pipri E an E oi zje e ae go. 
ch 7 a (2 „główny skład w księgarni GUBRYNOWICZA i SCHMIDTA. Zegarków genewskich l Zegarów towych. ubraniach zajryekiej 1 najtaniej 182 1—18 
ži 3 pokoje, przedpokój, nyża i kuchnia. U -A i „ Jan Grlinzberg, 
TE W Parterze : | poleca „ handel sukne w Grazu. 
= 3 pokoje, przedpokój, nyża i kuchnia A LEG ADE ,. VER 
it Uwiadomienie. +4 BC na m m es Zakład leczniczy Baden 
à- Dzieła homeopatyczne dr. A. Kacze we Lwowie przy piaca m arj WE AE "i 
ra= kewakiego dla światłej publiczności, z z 2.3 dl Wi 
Ry osobliwie dla właścicieli ziemskich, można u PE edniem. 
ry nabyć w pierwszorzędnych księgarniach i . . j 

= | Y pieca P. Mikolancha wo Lwówia tak Odwiedzanie chorych trwa przez cały rok. 

Krak i i pp- 
la, R eik nera à W dita e W a ne > | 3 Otwarcie sezonu letniego d. 1. maja. 
= wie, w księgarni p. Zawa Ik St | | k h Sł ju? Rzymian lkaliczno-słone źródło si Schwefel- 
5 w Kownie, i w centralnej Er Spó a 0 alzy WOWS 1C Kalkquollon], i eie plio 237 do 35° 0. ‘oàsrosególniaja ni aei E łoś pak 
È, tyoznej snów Ao W 1 aa PRZE le WT ki L15 pr aiiych stoppi ciepłoty, By a RL u poz da Ar La a MNE ck 
er x : i g rnardyńa £ nie, bez skutecznego ogrzewania lub ochładzania wody, przydają się dla rółnorodnyc 
Ę Nauka homeopatji czyli ho we /„wowie, piao Be. indywidualności i na różne przypadłości. Skutec i i i, gośćcowi 
IES o e prieta a z m r zai aa e E w zakup 
3 Ą A Ą > u, cierpieniom iw ciach, ieni te ięż- 

p dwa De O T E ve am § K £ À D ME £ B L, j kim chorobom skóry 1 oierpianiom serio, ETT RAA KE Ebes AT 
p. gnowaniu i wychowaniu dziatek, FaR s | k 2 , 3 mA iu zy 13, E i PE ać” 

i o leczeniu ich chorób Ska. Cena sł. 1.50. | j j 

z Nauka weteryaarji kemee- obficie zaopatrzony w wielki wybór garniturów do salonów, kom- ©) Walki RZE Z R: Pap 
i, patycanej czyli bomeopażyczny sposób; plstne urządzenia do pokojów jadalnych z dębowege a do sypialń g% icio Japielialtb pojsdynaśo: sa godny, kapiel ej E E OŚ OR, sa 
t. m EE EE r nata A z orzechowego drzewą; utrzymuje na składzie meble elohowe, i ziołowe ; kąpiele w a wodzie, mineralaj, sodani. do pł w erze Pipe 
W 1 9 R 3 ee s t aj Ba A i rac A è e les 
£, worytami Ska, cena 8 złr. gięte I żelazne po cenach. zuscznie kniżenych. (pions oddałone o Wiednia; w. Walpi aidian połdłecia s ob temi “lasami liśolaate= 
w Brevzarki: ») O dyecie homecpa- LAAK AAAKAAAAAAA S mi 1 szpilkowemi, spacery i wycieczki w piękne okolice, tak koleją jakoteż wozem, 
p. tycznej; b) O prezerwatywnych środkach w każdym kierunku do gór, nastręcza gościom kąpielowym wszelkiej wygody i roz- 
u, pzaeciw zarazie bydlęcej, przeciw ospiej; rywki; dziennie trzy raty produkcja muzyki w obsz'rnym i cienistym parku; co- 
s N owczej i przeciw wściekliźnie; c) Broszur- ZZ > = = dziennie teatr [podczas lata na arenie], festyny, koncerty, bale i wyścigi. í 
ty ka o prezerwatywrych środkach przeciw s znajdują się wykwintne hotele, hotele garni, kawiarnie i restan- 
h oholerze azjatyckiej. 633 1—6 | f | 1: s komfo m urządzone wille, umeblowane rieszkania prywatne z 
| [ES<Z=E= Towarzystwo gal. Kasy zaliczkowej 
„| Kawa we Lwowie Rynek l 17., 


L wwybornaj. jakości 
T po istotnie burtownych oeaach H 
A zo zaapego składu wysyłkowego 
£ Robt Kap-herr, Hamburg 
4 o worecskach o 4°/, kiło istej 
fa (nio 5 kile bruite sa wagę Astto), 
© bez epłaty perta włącznie z Opakzwaniem, 
za po. iem. a. wal. 
|. ~ zł. 8.85 
8.60 


Stowarzyszenie zarejestrowane z nieogran. poręką, 
przyjmuje wkładki na książeczki oszczędności, 
oprocentowując takowe po Gpret rocznie. | 
Kasa Towarzystwa zwraca wkładki: | 
od 100 do 500 złk. zą 30-dniowam wypowiedzeniem 
od 500 do 4000 „ „ 60- , # 
od 1000 złr. i resztę kapitału za 90-dniow. wypowiedz. 
Udziały oprocentowują się od dnia wkładki, 
Dyrekcja. 


Premiowane w Lyonie 1874, Wiedain 1878, Paryżu 1878 medalem orebr | 


Naxlehnera źródło wody gorżkiej 


HUNYADI JANGS) 


Litoviyn, Mumnenn;-Frezantuna, tudzież epro- 
bowana i ceniooa według oruęczenia znakomitych lekarzy Bambergera, 
„Virchowa, Hirscha, Spiegelberga, Sennzoniego, Bahla, Nuaskbanma, 
Esmarscha, Kussmaula, Friedreicha, Sekultze, Kbstetua Wunderlicha, 

itp. usnana i polecona jako 
Sæ- najwyśmionitsza i najskuteczniejsza Wz 

ze wszystkich wód gerżkich. 

Składy we wm handlach wód mineralnych i prawie wa wszyst- 
kioh aptekach, owoż uprasza cię, ażeby w składach żądane wyraźnie 
Saxlehnera wody gorżkiej. 659 1—20 


Właściciel: Andreas Saxlehner, Budapest. 


RIO, mesna n 5 
DOMINGO, smaczna. . . i. 
© SANTOS, nader mesna, piękna . | 
JAVA, jasno aielena, wyborze, mocna „ 
jj CUBA, ciemne zielona, nader wy- 

erna, mocRa c] DAWCY. PA 
M JAYA II. złote-iółta, wyborna, ta- 
A gedan . » . n RTS 
M JAVAI. złete-fółta, aader deskeonkła „ 
kę e A WA MOCCA, wyborna, wy- 
, atoa palm Gz, „0-2 

CHYLÓN sino-złełena, sslachetna > 
T PERŁOWA nuder doskonała „ 
Í MEÑADO, nader wykwintnago smaku > 
H MOCCA, prowd. arabska, nader aro- 
> 5 Eaten . i "a z . 

olecenia godno mięszuntny kawy: ecylo 
perłewej £ J Lt — Wazystkie gatunki 
są przeniano i wybrane, zatom nie nawie- 


Fabryka świec woskowych 
Fryderyka SŚchubutha i Syna, 


Lwów, Rynek. liczba 45, l 
JB poleca: nagrodzoną srebrnemi medalami zasługi s istniejących dotąd 
| najpiękniejszą, najtańszą i najlepszą 


(j masę do zapuszczania podlogi 


| w pięciu kolorach: 
FAJR w sobie procha i ezawnych siarnek. O (| Nr. O biała; Nr, 1 jasno-żółta; Nr. 8 jasionowa; Nr, 8 orzechowa; 
rzetelnych dostawach moich otrzymują nio- Sp Nr. 4, mahoniowa. € 
U ustanie najpechwalniejaze uz an. M | 


PUDEŁK j wielki pokój z d i 
PN aee A EADE TA A Aegorenjen ggpaba 


użycia kosztuje I złr. 
<= | 


y 


b 
pe] 


? ezia SBE sa 


MORSZYN = = 
zdrojowisko solankowo - borowinowe Kąpielowe urządzenia 


odszczególniony za swe cenne przetwory lecznice do picia i kąpieli dy- z wododuktem i bez 
f i ślu i > 
plonem pochwalnym 1881, medalem zasługi na wystawie w Przemyšiu Na wszystkich wystawach w kraju i za gra- 


Najstarszy i największy 


Handel Sukna 


| 


Tryjeście 1883. ś oo a ; ; ; 
Maur ycego B U M |> Woda gorżka naturalna ze zdroju „Bonifacego“ pomiędzy wszystkiemi skałami | p ieteka pilh 
toczyskach : wodami gorżkiemi jako najbardziej esoncjonałna, co do ilości skła-|pragnie urządzić sobie łazien'ę, pokój kąpielowy 


w Rermie, 


polecana AERRSSEZON: Grot; w Tarnowie: F. Leszczyński, Mūldner i Bp.; w Tarnopolu: E, Frantz; 


3 metry 20 ctm. prawdz. berneń- ` ; a š ą 
skiej materji ł kd) metr po zł. w Zaleszczykach : L. Sohaller i Syn, H. Sanooki ; w Serwo, J. Dempniak. 


1.50, czyli razem zł. 4.80. 

3 metry ZO ctm. lopszaj berncń- 
skiej matcsji wełnianej metr po 2 złr. 
razem zł. 6.40. 

2 metry ZO otm. doskonałej ma- $ 
tcrji bernańskiej metr po zł. 2.50, 
razem 4 zł. 

3 metry BO etma. doskonalszej 
materji berneńskiej , metr po 8 zł., 
czyni 9 sł. 6) ct. 


dników stałych, przewyższająca obecnie tyle rozpowszechnione wodyjlnb aparat kapielowy, niechaj uda się z zaufaniem 
gorżkie Węgiefsiie i Czeskie. w małych dawkach sprawia już raj nznanej ed 16 lat ue gwej rzetelności firmy 
wypróżnienia bez bolu i upośledzenia trawienia i zaleca się w sku- M. 
tek tego do dłuższego użycia Fl. */, lit. 20. ct. ; i STEINER, Ea . 
Sól sorka Hea. ze zdroju weż ługowa na sposób soli abp ja RÓ Gd sł. 461 M 
| Karlsbadzkiej flakon 125 gram. 70 ct. tej. i ; 
ji krajowa Tug bromo-solankowy ze zdroju „Magdaleny“ takiej samej dóbroci ra | Nowej „konstrukcji fetele kapielowe, 
9%, Up: jak kreucnachski i halski. Flaszka 1. lit, i kilo 750 gr. 60 ct.  |$y!ko z ciężkiego towaru, 14 p. cynk zt. 12, 15. 


fabryka wózeczków Ług Morszyński solankowo-borowinowy po raz pierwszy do uzytku le- 
IK. Kellera 


Z pat. ntowanem urządzaniem do ogrzewania 20 złr. PAZ c | 

. A : ; w. iciowe do ogrzewania w 80 minut tylk 5 et. 

karskiego. wytworzony, posiada wiele kwasu mrówkowego i żelaza |wegia dn napi- PC OSN no aębiclowo t e SP 19, 15, 18. 
laszka lit, 1 kilo 750 gram. 90 ct. JPatentowane aparaty do ogrzewania osobne. dające się użyć 

wina czyszczona do kąpieli 50 kilo a 85 ct. do bażdej waany drewnianej lub metalowej 18 zł. 


Dal ie wyb j ; i e 

od at. 8.50 do al. e e., we Lwowie, „Na składzie w Paryżu apt, p. M. L. Dobrowolskiego 57. Faub. St. 3 ptr e r odn) dla zakładów kąpielowych i pry- 

Na zarzntki : wysyła wózaczki do każdej stacji ko-| (Brtim, Wiedniu-m p. dr. Walls, ck. liweranta nadwornego wód mine- " Ruymaka łaźnia, aparaty do tuszu, Sara o dat srólteuta 

PO aji ik z lejowej w kraju, franco i opakowanejj3!n9Ch (zum blauer Igel l. 5), we Lwowie apt. pp. K. Mikolascha, J |iażni w dowu ud nO wo 200 sł. 4 2128 1—56 
8 sł, razem sł. 6.60 za pobraniem lub nadesłaniem nale-|P9i89% Z. Ruckera, C Krzyżanowskiego, J. Piepesa, A. Sklepińskiego, Angielskie aparaty do tuszu, zł. 18, 85 i 50. 


Bezwonne domowe i pokojowe klozety, acaraty inhalacyjne i wszelkie 
lęgnowania zdrowia połezobno prz-dmioty w obfitym wyborze. 

1 fabrykant e. k. wył. uprz. aparatów kapielewych 
M. Steiner, p Wiedniu, IE Taborstranóe 2%, obok poczty. 
Ilastrowane oęnniki franco. 


Doskonałe materje na zazutki od É 
zł. 3.60 do zł. 750 za metr, 

Wielki zapas materyj na panta- 
lony i surduty po każdej eenie. 

Obfity wybó: prawdziwie angiel- g| = 
skich pledów, 3 metry 50 otm. dłu- 
gich i 1 metr 63 ctm. szerokie od zł. 
5.50, wełniane, zł. 5.26, 6.50 do 1b. 4 

Zavsre wielki skład wszelkich ga- 
tunków sukna cywilnego i wojskowego h 
po tanich cenach, pd 

Zamówienia załatwiam nejrzete!- ifi 
niej za pobraniem i odsyłam franco 
te, które przewyżzszsją o nę 10 s:ł ad 

Wzorki wysyłam franco, — kraw- j 


Zapełne zastąpienie mleka macierzyńskiego! 
Ekstrakt w proszku 


LIEBIGA „zupy dziecinnejć 


zestawiony podług mełody prses samego Liebiga autoryzowanej, w G. Hella 
fabryce EE wiodajc M ch produktów (dawniej przez A. Hofgart- 
ner, G. A ger Ta ps in). Od 15 lat doświadczony, przez wielu lek rzy 
jako najopmy HA sąd dla dzieci nzuany, posiada ekstrakt w 
Ge AA We śtecinnej w porównaniu z innemi preparatami liczne 
i rack jak iki 18 pierwiastki wytwarzające krew i ciepło w obfitszym 
kid = mączki dla dzieci, nie podlega zepsuoiu, nie jest sztucznym 
kratwriago S ywnym, któryby miał usunąć mleko, lecz przydaje do mleka 
žaj rzyńskiego „my Edi które nadają mn TER do mleka ke 
: i nym a przytem najtańszym środkiem pożywnym, albo- 
jg om flaszka tego Ee Eae maja ętęe, jak 4 Tia i fozych pro- 

: aratów. 

Uena flaszeczki 1 at! — podwójnej X slr. a. w. 

Główny skł ex X 6. Hell y Opawie 

wny skła owy: G. Hell w Opawie. 

Główny skład we Tiwowień w pinoa Zygmunta Ruckera. 


com karty 3 wzorami 1561 10 ği 


iniejszem mamy honor zawiadomić P. T. odbiorców, że 
zastępstwo nasze dla Galicji i Krakowa powierzyliśmy (i 


KAWĘ pp. S.A. BUBERA Synom 


4 I 
LS p 
wprost z Tryestu wysyła w wyb. jam -we Lwowie, przy ulicy Sykstuskiej 1. 8. 
yari w jeście lÆ i urządziliśmy składy obficie zaopatrzone we wszystkie 
ra Fonzań w Tryjeście, | maszyny i narzędzia rolnicze wyrobu naszego, tudzież w (f 
b lokomobile i parowe młocarnie powszechnie znanej fabryki 
pp. Ruston, Proctor i Spółka w Lincolnie. 
1265 3 6 Z poważaniem 


Hofherr i Schrantz, 
e. k. . fabryka maszyn i narzędzi „rolniczych 
si, "we Wiedniu. 


Na składzie są także do nabycia: wszelkie 


W workach po 5 kilo, z portem, włącznie 
Z ołem i opakowaniam za pobraniem. 


MOOCA prend. arabs, br. szlach. zł. 9.2 
CEYLON PERŁÓWKA wyborną „8.6 
CEYLON. nativ po zł. 7.20, 7.45 „8.6 
SUBA nieb.-siel. po zł. 7.20, 7.45 i „ 8.56 
AVA po 6:60, 7.20 i „ 7.8 
BRO po sł. 5.40, 5.70, 6.-, „98 
tryest. w najl. gat. "= 
Pomarańcze z Mesayny. Soas "sata 
łab cytryny od zB -40 sztuk w ko-|] 
szach © kilo 2 zł. «. 


i 


Z ZAM EB T 


3 A A 
| 66 jedno- i 
| PI j R ] | dwu- ski- 
z 10 9% a 0 bowe, 
É siewniki rzędowe i szerokorzutne, nowo 
g patentowane młocarnie kieratowe 
| stałe lub przewozowe z aparatem do czy- 


szczenia zboża lub bez, młynki „Backera" i nowe wialnie, tryery 


) 
| 
| 


w 


: =. Żytości po cenie: handel p. O. Goldbauma, p. K Klimowicza, w Krakowie w handlu p. J. 
Zs złe. 7.50. KU AC: 14, 16 i wyżej Wentzla, apt. pp. Konst. Wiśniewskiego, J. Trauczyńskiego: Białej apt. PE: 
AU u r Te aey l Wy2e).ip, Józefa Kolassa. Sączu apt. p. R. Jakubowskiego. Krynica apt. p. H. 
ni NB Wyrób trwały i eleganckillNitribit, Tarnów w handlu p. N. Trauma. Grybów w handla p. A. Mu 
AM Precz z partactwem wiedeńsk em ||szyńskiego. Nowytarg w handlu p. Laura. Rzeszów w handlu p. Schaitter 
—— i spółki. Sędziszów apt: "p. Mizerskiego, Przemyślu apt, p. Aleksandra 
POCO>€3--€: BCDCOCOO+2+Q ie. Radymno apt. p. M. Świechowskiego. Rymanów apt. p. 
O Wojtynkiewicza, Dobromilu apt. p. Grotowskiego. Sambor apt. p. A- 
i , jleriewicza. Stryju apt. pp Gartnera i Wysoczańskiego. Bolechów apt. p. 
- C. adE* Stanisławów apt. p. J. Macura. Kołomyi apt. p. J. Sido- 
jrowicza. Sniatyn apt. p T. Niemczewskiego. Podhajce apt. p. Karzykie- 
| jiwicza. Borszów apt p. Niemczewskiego. Tarnopol apt. p. Kahane. Brody 
fapt. p. M. Redera, Busku apt. p. Zahrodnika. Czernieweach apt. p. Altha. 
WPi Wyżnica nad Qsoremoszem apt. p. D. Chałbazany. Suczawa apt. p. Li- 
szka. Jassy apt. pp. A. Linda, A. Racowita, R. Petełenca, L. Zbyszew= 
skiego. Roman p. M. Friinkla. Bakau w handlu p. J. Jurist Butuschan 
w handln p M. Spillera. 769 1—? 
Resursowe losy po 30 ct. a. w. 
na ciągnienie deia 4. maja 1583. 
Trzy główne wygrane: Wyprawy: Re. 
W ogóle 2000 wygranyc. 
l wyRTROR ja 

lity serwis srebrny Pea iaei P majwyśszy dar); serwis stołowy Bre- 

brny, na 12 osób; sórwie stołowy, serwis do kawy, Brwi do her- 

baty z porcelany na '12 osób; serwis szkłanny, na 12 osób; obrus sto- 

łowy i obrus do z 12 serwetami; dwie weby neji, płótna lnia- 

nego; złoty, bogato dyamentami wysadzany zegarek damski (remont.) 

Cena losu trzydzieści centów. 
Wysyłkę losów uskutecznia kancelarja komitetu loteryjnego 
we Wiedniu I., Reichsrathstrasse 3, za nadesłaniem gotówki 


Pomad $ ; > S ; 
a aes n ernal colirzn v części gorzelniane i browarowe, rzemienie, płyty przekazem na zamówione losy wraz z 20 ct., na frankaturę i fiz podwójnem sitem, trzęsaczem, sieczkarnie ang. od zl. 35 i wyżej. 
SPECJALNOŚCI, „wieżę szparagi z Gr gumowe i parciane, liny druciane i plecionki, listę ciągnienia, 1076 3—5 | Po zniżonych cenach z gwarancją u 
O w ryk franoojgll oliwa i tłuszcze do maszyn. Za 8 złr. llcie losów z odesłaniem franco losów i listy ciągnienia. 


J. Wychery, 


we LWOWIE, ulica Gródecka, liczba 47. 


zraąłódho” cenili wyeytam na sydaniej Komitet loteryjny wiedeńskiej resursy. 
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LWÓW d. 14. kwietnia. 


(Bil „dynamitowy*, — Mowa posła Chłapowskiego 

w niemieckim parlamencie. ~ Mosk. Wied. o spra- 

wie ruskiej w Galicji. — Bieżące sprawy przedli- 

tawskie. — Powrót posłów dalmackich. — Kapitu- 

lacja centralistów Izby panów. — — Koło polskie 
a nowella szkolna.) 


Bil modyfikujący ustawę o osobach, które 
spowodowują eksplozje, fabrykują materjały wy- 
buchowe w celach zbrodniczych, albo mają ta- 
kowe w swojem posiadaniu, zawiera bardzo 
ostre przepisy, usprawiedliwione paniką, jaka 
panuje w Anglii. Osoby, które powodują eks- 
plozje, choćby nieszkodliwe, mają podlegać ka- 
rze dożywotniego więzienia. Każdy zamiar wy- 
wołania eksplozji, fabrykowanie i posiadanie 
materjałów wybuchowych w celach zbrodni- 
czych, choćby do czynu nie doszło, podlega ka- 
rze 20-letniego więzienia. Za fabrykowanie i 
posiadanie materjałów wybuchowych w celach 
podejrzanych grożą ciężkie roboty od 2 do 14 
lat. Pomoce w fabrykacji lub sprzedaży mate- 
rjałów wybuchowych, a to przez dostarczanie 
pieniędzy, wynajmowanie lokalu i t. d., uwa- 
żaną ma być jako współwina, a osoby winne 
tego podlegają takiej samej karze, jak sprawcy 
eksplozji. Inne punkta przedłożenia rządowego 
rozszerzają władzę sędziowską przy przesłuchi- 
waniu świadków, upoważniają sędziów do are- 
sztowania świadków, chcących ucieczką uwolnić 
się od świadectwa, i do przedsiębrania, rewizyj 
na pokładach statków, tudzież w pomieszkaniu 
osób podejrzanych. Bil nosi urzędowy tytuł: 
„Explosive Substances Act, 1883.* 

Na posiedzeniu Izby niższej 9.-b. m. Har- 
court w ten sposób motywował wniosek: „W tak 
ważnej sprawie koniecznością jest działać, a 
słów oszczędzać. Kraj stoi wobec zorganizo- 
wanej bandy, której zadaniem jest popełniać 
morderstwa en masse i niszczyć mienie spokoj- 
nych obywateli. Przeciw tym zbrodniczym usi- 
łowaniom należy wystąpić nie z trwogą, ale ze 
spokojem i silnem postanowieniem, należy zgnieść 
piekielne plany spiskowców, a winnych pocią- 
gnąć do odpowiedzialności. Policja w ostatnich 
czasach odniosła świetne sukcesa, za co należy 
jej się zasłużone uznanie; nowy to dowód, że 
policja angielska i irlandzka niema drugiej ró- 
wnej sobie na świecie — oddała ona państwu 
usługi, za jakie na polu bitwy jenerałowi na- 
ród dzięki składa (oklaski). Policja to pierwszy 
mur ochronny przeciw takim zamachom na spo- 
łeczeństwo wymierzonym ; drugim takim murem 
jest prawo, które potrzebuje wzmocnienia. Nie 
zwracano uwagi na fabrykację i posiadanie ma- 
terjałów wybuchowych; bezsumienni  łotrzy, 
którzy nie wahają się narażać życia i mienia 
tysięcy ludzi na największe niebezpieczeństwo, 
podlegają tej prawdziwie śmiesznie małej ka- 
rze — conajwięcej grozi im utrata wolności przez 
dwa lata; to co jest tak bardzo zbliżone do 
morderstwa, powinno podlegać stosownej karze, 
a kara ta w danych okolicznościach nie może 
być mniejszą jak dożywotne więzienie. W tej 
myśli zredagowany jest bil, obecnie Izbie do 
przyjęcia polecony. Należy szybko się z tem 
załatwić ; policja odwróciła olbrzymie niebez- 
pieczeństwo, ale tyłko chwiłowo; ażeby uspo- 
koić panikę, należy mówić jak najmażej i bez 
dalszych uwag uznać nagłość wniosku.“ Usta- 
wa, jak deniósł telegram, została bez dyskusji 
przyjętą we wszystkich czytaniach i przeszła 
także w Izbie lordów. 

Wszystkie pisma wyrażają radość z uchwa- 
lenia bilu, tylko niektóre pisma opozycyjne ganią, 
że dyskusja nie była wyczerpującą. 
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Parlament niemiecki zajmuje się od kilku 
dni bardzo ważną dła Wielkopolski sprawą, 
zmianą ordynacji proecederowej, która, jak w 
Austrji nowa ustawa przemysłowa, zaradzić ma 
wszechwł tak zw. wolnego handlu, prze- 
mysłu i rzemiosł. Chodzi więc o usunięcie nie- 
których przepisów z ordynacji procederowej, 
tamujących wychowanie i wykształcenie mło- 
dzieży rzemieślniczej, sprawę cechów i korpora- 
cy) Tonies Muzu sprawę handlu wędrowne- 
go itd. 

Jak w prasie żydowskiej we Wiedniu, tak- 
samo i w zdemoralizowanych organach Niemiec 
powstał okrzyk grozy i rozpaczy za „wol- 
nością i postępem przemysłu*. Po długich deba- 
tach Polacy zdecydowali się głosować za ukró- 
ceniem wolności wędrownego handlu, chociaż 
narazili się na zarzut niekonsekwencji, Skoro 
skarzą się ciągle na nadużycia policji, a rozsze- 
rzają zakres działania policyjnych. komisarzy 
obwodowych. Dla zaznaczenia stanowiska Koła 
polskiego w tej sprawie zabrał” onegdaj głos 
podczas obrad parlamentarnych poseł Stani- 
sław Chłapowski, i oświadczył, że Pola- 
cy głosować będą za rozszerzeniem władzy po- 
licyjnej w zakresie przemysłowości. „Prawdą 
jest, że cierpimy częstokroć z powodu nadużyć 
policji, dlatego chcielibyśmy właśnie, aby czyn- 
ność policji skierowana rek na inne, właściwe 
jej pole.* 

Dalej umotywował ten poseł powody, które 


ich skłaniają do tego kroku, a mianowicie, że 
ludność polską molestują i wyzyskują wielce 
wędrowni kupcy, przychodzący do ziem polskich 
od zachodu, a będący prawdziwą plagą kraju. 
Nie więc dziwnego, iż życzą sobie obostrzenia 
kontroli policyjnej na podobne nadużycia. Ale 
jeżeli liberalni posłowie wniosą projekt o odpo- 
wiedzialnościi obowiązku regresu władz policyj- 
nych, natenczas wszyscy Polacy głosować za 
tem ed. 

Trafnie więc stwierdził p. Chłapowski sta- 
nowisko Koła polskiego, które nie bawi się w 
opozycję quand méme, ale dla fałszywego libe- 
ralizmu nie traci dobra ojczyzny z oka i dla 
interesu publicznego chętnie państwu i policji 
jego przynależny wpływ przyznaje. 


+ 
* * 


Znany czytelnikom naszym ze swych eM- 
kubracji lwowski (?) korespondent Moskiewskich 
Wied., czyni obecnie przegląd stosunków gali- 
cyjskich, od czasu procesu Naumowicza i tow. 
aż po dzień dzisiejszy, nazywając z emfazą o- 
kres ten „bohaterskim oporem 300. galicyjskich 
Spartańczyków przeciw złączonym siłom wie- 
deńskiego i rzymskiego Kserksesów.* W całym 
przeglądzie tym, przesiąkniętym krokodylowemi 
łzami współczucia dla  uciemiężonej halickiej 
Rusi, widoczny jest żal ogromny, iż/-wszystko 
co się tu „okropnego“ dzieje, dzieje się zdpeł- 
nie prawidłowo i legalnie. Ubolewa np.'rzeko- 
my korespondent, iź metropolita Sembratowicz 
nie został usunięty ze swego stanowiska wprze- 
mocą, gwałtem; ale ustąpił „dobrowolnie na o- 
sobistą prośbę cesarza Franciszka Józefa, jedy- 
nie dla spełnienia życzeń monarchy i papieża.* 
Boli go niezmiernie, że zabranie kłasztoru do- 
bromilskiego Bazylianom i powierzenia go kie- 
runkowi Jezuitów, nastąpiło w skutek dobro- 
wolnego porozumienia się władz duchównych i 
cywilnych, a nie przy pomocy środków prakty- 
kowanych w podobnych okolicznościach gdzie- 
indziej, np. w Rosji — a już najbardziej irytu- 
je się agitacją w sprawie zrównania kalendarzy 
„prowadzoną przez pewnego ks. Stojałowskiego 
i sufragana przemyskiego*(7) — bo i wniej nie 
udało mu się zadenuncjować jakiegokolwiek na- 
cisku z góry — bo i tutaj petycje o zaprowa- 
dzenie kalendarza gregorjańskiego, podpisują 
dobrowolnie same gminy ruskie „tu na rozkaz 
miejscowego pana, tam dla dogodzenią wójtowi, 
gdzieindziej znów, aby dostać darmo kieliszek 
wódki od żyda karczmarza.* Wyznajemy, że 
my tu miejscowi ani domyślaliśmy się w gali- 
cyjskich żydach takiej gorliwości cywilizacyjnej, 
iżby aż wódkę darmo rozdawali! 

„A petycje te — narzeka dalej — mogą 
mieć decydujące znaczenie w państwie tak skru- 
pulatnej legalności i oświeconego liberalizmu, jak 
Austrja. Tam nie będą tracić czasu na badanie, 
jakiemi sposobami zebrano podpisy na pety- 
cje, przeliczą je tylko, a cesarz przychyli się 
do gorących życzeń „ukoehanego ruskiego na- 
rodu“ i poleci duchowieństwu ruskiemu zadość- 
uczynić tym życzeniom.* 

Wśród rozpaczy tej jednak, ostatecznie nie 
traci nadziei, „bo trup — uciemiężonej Rusi — 
powstał i trzyma się na nogach; krew coraz 
żywiej w nim krążyć zaczyna. W miejsce inte- 
ligencji rodowej, która wypiera się narody, po- 
wstaje nowa, demokratyczna inteligencja, sku- 
piająca się przeważnie w stanie duchownym. 
Z tego też powodu, religijne i umysłowe wy- 
kształcenie w Galiegi, jake-z-jednago pqchodzą- 
ce źródła, nie paraliżują się wzajemnie, a na ta- 
kiej pddstawie mogłaby się zorganizować siła 
niepokonana, gdyż trzy miliony ludu, chociaż 
są garstką w porównaniu z innemi narodowo- 


ściowemi jednostkami, gdyby jednak przejęły się' 


jednym duchem, jednym wspólnym celem, gdyby 
przewódzcy ich choćby na krótki czas mogli 
przyjść do porozumienia między sobą — to z 
pewnością przyszłość Galicji (jaka? moskiew- 
ska zapewne?) byłaby zabezpieczoną.* Tak, tyl- 
ko to przeklęte gdyby! Ze wszystkich stron 
zbiegają się Spartańczykowie w Termopilath, go- 
towi życie położyć w swej obronie; lecz gdzież 
jest Leonidas 2 L.. 
* A 
* 

Cesarz austrjacki przyjmował d. 12. bm. na 
andjencji ks. Sapiehę i hr. Włodzimierza Dzie- 
duszyckiego. 

Pisma czeskie są pewne, że podczas roz- 
praw nad nowellą szkolną będą już obecni TE". 
jsey posłowie nasi, z wyjątkiem chorego p. 
pena, tudzież hr. Potockiego, który z powodu 
śmierci żony prosił o urlop. 

/ Jak nasz korespondent wiedeński zapowia- 
dał, dalmaccy posłowie przybyli dopiero d. 12. 
bm. do Wiednia, i jedynie z poświęcenia dla soli- 
darności prawicy, aby ją poprzeć w głosowaniu 
w sprawie nowelli szkolnej. Spór ich z rządem 
dotąd jeszcze nie jest załatwiony. Zaraz po 
przybyciu konferowali z dr. Riegerem. Opowia- 
dają, że namiestnik Jowanowiez, jak sam zape- 
wnia, nie z własnej woli, ale skutkiem zlecenia 
z Wiednia propaguje niemczyznę w administra- 
cyjnych urzędach Dalmacji. 

x z + 

W sposób oryginalny, niebywały dotąd 

przebiegła rozprawa budżetowa w przedlitaw- 
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skiej Izbie panów. Według zwyczaju tej Izby 
sprawozdawca (ks. Czartoryski) odczyty- 
wał tylko główne sumy pojedynczych działów 
rozchodu i przychodu — ale dyskusji Żadnej 
wcale nie było. Tylko przy etacie ministerstwa 
handlu podniósł hr. Kuefstein w sposób najpo- 
chlebniejszy dla rządu sprawę kolei z St. Pól- 
ten na Krems do Sigmundsherberg — zresztą 
tylko głosowano, i cały budżet wraz z ustawą 
finansową we wszystkich czytaniach załatwiono. 
Gdzież była lewica Izby panów, czemuż nie 
uderzała na rząd,. choćby dla zachowania przy- 
wileja opozycji? Czemuż nie wtórowała gigan- 
tejskim rozmachom swoich towarzyszy polity- 
cznych z Izby posłów? Co do lewicy Izby pa- 
nów tak pisze Stara Presse: 

„Na początku posiedzenia zdawało się, że 
lewica Izby zamyśla zupełnie absentować się 
od rozpraw budżetowych. Już się skończyły 
wstępne odczytywania, już prezydent zmarłym 
członkom Izby oddał cześć należną, a ławy le- 
wicy zupełnie jeszcze świeciły pustkami. Około 
wpół do dwunastej jednak zjawił się ks. Karlos 
Auersperg, tuż po nim ks. Colloredo-Mansfeld, 
potem br. Meier, br. Scrinzi, jen. Neipperg, jen. 
Koller, jen. Liechtenstein i inni; nareszcie br. 
Winterstein, Gógl, br. Bezecny, Czedik i br. 
Hofmann. Ale z tak zwanej „starej gwardji*, 
z właściwej frakcji Schmerlinga, nie było nikogo 
choćby na okaz — ani Schmerling, ani Plener, 
ani Hasner, ani Arneth, Hye lub bodaj Unger. 
„Ks. Auersperg zresztą, który ostatniemi 
czasy uchyłał się od udziału w Izbie panów, 
bardzo krótko zabawił. Konwersował z ks. Col- 
loredą, z hr. Widmanem, jen. Kollerem, poczem 
udał się do sekretarza Izby, Jaunera. Zrazu 
mniemano, Że ks. Auersperg głos zabierze, ale 
po załatwieniu pierwszych działów budżetu, za 
któremi zresztą głosował, wyszedł z Izby. Je- 
dnogłośnie załatwiono cały budzet wraz z usta- 
wą finansową — nikt głosu nie zabierał. Obe- 
cni członkowie lewicy nawet za funduszem dy- 
spozycyjnym głosowali wraz z prawicą i środ- 

iem.* 


To znaczy tedy, że centraliści Izby panów 
zupełnie stracili nadzieję, aby choć na włos 
mogli zachwiać pozycję gabinetu Taaffego, tak 
dalece, że schmerlingowcy, aby wręcz nie na- 
rażać się koronie, całkiem usunęli się od rozpra- 
wy budżetowej, auerspergowcy zaś jawnie za- 
manifestowali swojem przybyciem i głosowa- 
niem, że nie myślą opponować gabinetowi, w 
którym takie zaufanie pokłada korona. A gdy 
rozprawa budżetowa jest zawsze głównem sta- 
łem ogniskiem walk parlamentarnych, więc zna- 
czy to, że centraliści Izby panów puścili oraz w 
trąbę swoich towarzyszy politycznych z Izby 
panów. 


+ 
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Wczorajszy telegram naszego korespondenta 
wiedeńskiego uzupełniamy następującemi donie- 
sieniami Reformy : 

| „Koło polskie obradowało na wczorajszem 
wieczornem posiedzeniu d. Ł2. w sprawie nowelli 
szkolnej. l 

Chrzanowski oświadczył, że Koło po- 
winno by, z zasadniezego stanowiska wycho- 
dząc, wnosić przejście do porządku dziennego. 
W obecnem jednak stadjum sprawy musi Koło 
głosować za nowellą, ponieważ wnioski, korzy- 
stne dla autonomii w Galicji, zostały przyjęte. 

Gniewosz przemawia przeciw nowelli, 
zwłaszcza przeciw, $.48. (wyznanie nauczyciela), 
a to tak z konstytucyjnych „jak i oportunisty- 
cznych względów. 

Czerkawski Euzebiusz oświadcza, że 
Koło wprawdzie mogło początkowo wnosić 
przejście do porządku dziennego, obecnie jednak, 
gdy nowelła w ulepszonej swej postaci daje Qa- 
licji możność więcej autonomicznego urządzenia 
swego szkolnictwa, staje się interesem kraju a 
więc i Koła, przeprowadzić nowellę. Względy 
konstytucyjne, przez Głniewosza podniesione , 
gdyby były nawet prawdziwe, nie byłyby dla 
Kola decydującemi. Antonomia kraju jest dla 

ołą lex s ior., 

Poczem Koło uchwaliło głosować za nowel- 
lą. Gniewosz jednak zastrzegł sobie swobodę 
głosowania, ponieważ jest to sprawa wyznanio- 
wa, a statut Koła zastrzega członkom swobodę 
głosowania w. sprawach wyznaniowych. 

Na wniosek Hausnera uchwaliło Koło w 
razie, gdyhy uchwały naruszały wyjątkowe sta- 
nowisko Galicji, głosówać w trzeciem czytaniu 
przeciw nowelli.* ` = 


Korespondencje „Gaz. Nar.* 


Kraków d. 13. kwietnia. 


(h.) Przejeżdżało tędy wczoraj dwóch ajen- 
tów wiedeńskich, udając się do Kołomyi celem 
agitowania tam na rzeez p. Blocha, rabina flo- 
risdorfskiego, pragnącego zostać posłem kołomyj- 
skim w miejsce Szreibera, po którym chciałby 
też obiąć i inny spadek — rabinat krakowski. 
P. Bloch, jako antagonista słynnego profesora 
Rohlinga, dał się poznać z zażartej przeciw te- 
muż polemiki. O tem wiadomo ludziom, zajmu- 

żydowską, by jednak miał on 


jącym się sprawą 
jakikolwiek tytuł kandydowania na posła 


rajchsratowego z Galicji, nikt zgoła nie wie. 
Owszem, jako przeciw osobistości zupełnie ob- 
cej naszemu krajowi, godzi się stanowczo wystą- 
pić tak ze względu na jego pretensje do rabi- 
natu, jak i do mandatu poselskiego. 

Jednocześnie obiega po Krakowie list p. E- 
razma Wolańskiego, pisany do jakiegoś Hersz- 
ka, faktora w Buczaczu, w którym to liście 
szanowny poseł zaklina żydów buczackich, aby 
nie wybierali na posła nikogo z żydów-reformi- 
stów, jeno ortodoksalnego, polecając przytem 
jednego z takich, i wdając się w szerokie wy- 
wody o pożyteczności wyboru z zaleconej przez 
siebie sfery. Trudno się SE i z tego rodzá- 
ju ingerencją w stosunki żydowskie (p. Wolań- 
ski chce bowiem wydawać sądy nie o kwalifi- 
kacji wyborczej i obywatelskości obu żydow- 
skich obozów, lecz o doskonałości moralnej je- 
dnego z nich), na których wyjaśnienie — jak 
słusznie zaleca Gaz. Nar. — wyczekiwać nale- 
ży ze strony samych żydów. 

Jak wiadomo, stawiane są i inne jeszcze 
kandydatury w Kołomyjskiem. Lecz po nad 
wszystkie góruje, tudzież może i powinna być 
braną na serjo kandydatura tego, który już 
przed czterema laty był polecany wyborcom bu- 
czackim w imieniu centralnego komitetu przez 
dzisiejszego marszałka krajowego, dr. M. Zybli- 
kiewicza. Kandydatem tym jest dr. Jonatan 
Warszauer, na rzecz którego wzywał dr. M. Z, 
rabina Szreibera do zrezygnowania ze swojej 
kandydatury. Zbyt to znana osobistość w kraju, 
aby nie miała imieniem swojem zastąpić niezna- 
ne hasła innych kandydatów. Gorący patejo- 
tyzm, wierność zasadom i wytrwała, niczem nie 
zrażająca się chęć służenia krajowi — to są 
warunki, które wyborcy kołomyjscy powinni u- 
szanować w dr. Warszauerze nietylko wobec 
kandydatów starozakonnych (jeśli ze względu 
na liczebność tamtejszych wyborców izraelickich 
ma być koniecznie starozakonny wybranym), ale 
i innych. : 

Wczoraj odbył się tu pogrzeb szanowanego 
powszechnie z poczciwej pracy i prawości 


charakteru Antoniego Sehnitzla, byłego radcy 


wyższego sądu krajewego, emeryta i radcy dwo- 


ru. Tarnowianin, syn garbarza, dobił się własną 


pracą uznania i wysokiego stanowiska, na któ- 
rem umiał zyskąć wdzięczność rodaków w smu- 
tnych wypadkach 1863 r. Wśród licznie zgro- 
madzonej na pogrzebie jego publiczności tem 
przykrzej uczuwać się dawała nieobecność sa- 
mego prezydenta sądu wyższego, który skołata- 
ny wiekiem lub słabością, na gwałt potrzebuje 
zastępcy. We Lwowie jest zawsze wice-prezy 
dent. apelacji, dlaczegoź go nie ma w Krakowie? 
Wymaga tego, jeśli nie sama prezentacja, to 
konieczność służbowa i dobro sądownictwa, w 
którego sferach przygotowuje się wiełe projek- 
tów i desyderatów, nieodbicie potrzebnych do 
naprawy stosunków sądowniczych i do szybkie- 
go wymiaru sprawiedliwości, projektów wielce 
doniosłych, a do których wykończenia potrzeba 
czynnej pomocy i zastępstwa, bo nawałowi pra- 
cy nie podoła jedna, nawet herkulesowa siła. 


Proces rewolucjonistów w Odesie 


W poprzedzającej korespondencji z aktu o- 
skarzenia Śtreściłem wam zeznania Merkułowa 
i wspomniałem o aresztowaniu w besarabskiej 
gubernii Mejera. Merkułow opowiadał , bardzo 
szczegółowo 0 zamachu ną a..na drodze se- 
bastópolskiej. W tym ceh nadawal się z Żela- 
bowem do Sebastopola, w którym jako ogarni- 
zator krużków (kółek) odgrywał wybitną rolę 
Dzwonkowicz. — Z Dzwonkowiczem udawali się 
za miasto, próbując za pomocą rzucania kamieni 
pewnej wagi i rozmiarów, czy zamach na żyeje 
card będzie się mógł udać. Ważne jest zezna- 
nie Merkułowa, że do związku, rewolucyjnego 
nie tylko nikogo nie zmuszano, ale każdy u- 
czestniczący nawet w związku według chęci 
własnej mógł z niego wystąpić. Potrzeba tylko 
wpierw Było o tem zawiadomić organizatora 
krużka. ŻZarządzano wówczas tajny nadzór i 
jeżeli się przekonano, że występujący ze związku 
niema żadnych stosunków z policją i postępo- 
waniem swojem daje gwarancją, że nie zdradzi 
rewolucjonistów, zostawiano go w spokoju. Wy- 
stąpienie ze związku bez uwiadomienia o tem 
spiskowców było surowo - karane. Spiskowca 
takiego uważano za szpiega i karano go Śmier- 
cią. Krużki istniały we wszystkich główniej- 
szych. miastach południowej Rosji i w obecnym 
procesie na ławie: oskarzonych po większej czę- 
ści zasiadają organizatorowie podobnych kruż- 
ków. W Śebastopolu, jak powiedziałem, orga- 
nizatorem takim był Dzwonkowicz, w Kisze- 
niowie Frołenko, w Chersonie Fursenko. W ce- 
lach organizacji krużków niektórzy z oskarzo- 
nych wyjeżdżali do Tyfisu i Kubańskiej ziemi. 
Zeznania podsądnych potwierdzają to, co o or- 
ganizacji krużków zeznawał Merkułow. Nie ma- 
my zamiaru powtarzać tego, a zwrócimy uwagę 
tylko na te zeznania, które zawierają nowe 
fakta, i na aresztowanie Fejgi Morejis. Z zeznań 
podsądnego podoficera Wałujewa wynika, że w 
partji rewolucyjnej był brak jedności. Tstniały 
dwie frakcje: narodników i narodowołeów. Pierw- 
sza ztych partji wypowiedziała wojnę na śmierć 
i życie nie tylko rządowi, lecz i klasom uprzy- 
wilejowanym. Druga zaś walkę z warstwami 


uprzywilejowanemi odkładając na później, dą- 
żyła tylko do wzbudzania nienawiści przeciw 
rządowi. Narodowolcy byli tego zdania, że 
walka prowadzona równocześnie z rządem i z 
klasami uprzywilejowanemi, będzie :za trudna. 
Należy wpierw — mówili — zwalczyć rząd a 
dopiero potem walczyć z klasami uprzywilejo- 
wanemi. Podobny program narodowślców jest 
według ich zdania tem łatwiejszy do wykonania, 
że rząd nie cieszy się sympatją ani w jednej 
warstwie społeczeństwa i że wszystkieśwarstwy 
w walce z rządem będą po stronie wk ących. 
Programy obu tych partji były ni okro- 
*. SM i rozbierane na zebraniach fgchod- 
ach). <si 

Według zeznania tegoż Wałuje 4 zamiast 
krużków zaczęto zakładać takzwane drużyny. 
Czy drużyna jest połączeniem pewnej liczby 
krużków, czy też może stanowi organizację in- 
nej partji, Wałujew nie wyjaśnia. Na zebraniach 
często zjawiał się Trigoni, który nawet kilka- 
krotnie umyślnie przyjeżdżał z Petersburga. 
Prócz krużków , według zeznania Wałujewa, 
istniał kruźok centralny. Czy jednakże krużok 
ten właściwie nie jest inteligentnym krużkiem, 
jak łatwo się domyśleć z zeznań Merkułowa, 
czy też, prócz inteligentnego, był jęszcze inny, 
w którym ześrodkowywała się władza nad wszyst- 
kiemi krużkami — zeznania Wałujewa nie wy- 
jaśniają. Trigoni, którego nazywano w krużkach 
Pieterburzec, był prawdopodobnie ajentem i 
członkiem komitetu. Aresztowanie Fejgi Morejis 
odbyło się w Kijowie, gdzie mieszkała za fał- 
Szywym paszportem Jakimowej, która, mieszka- 
jąc w Petersburgu na Małej Sadowej, razem z 

obyzewem urządzała podkop.. Zeznania Bata- 
gowa, 'Torgoszewa, Grolikowa i innych podsą- 
dnych, jak powiedziałem, są mniej ważne; po- 
twierdzają tylko to, co się dowiedziano od Mer- 
kułowa, i zawierają kilka szczegółów, odnoszą- 
cych się do urządzania pracowni ślusarskich, 
kuźni itp. w celu propagowania zasad rewolu- 
cyjnych. Są wskazówki i na to, że za fałszy- 
wemi paszportami rewolucjoniści, udając się na 
wieś, starali się zjednać dla swych celów lud 
wiejski. Zebrania po większej części bywały 
nieliczne i odbywały się w ogrodach i w wil- 
lach. Prócz Odessy bywały także zebrania i w 
innych miastach, jak w Chersonie, Mikołajewie, 
Kiszeniowie. Jedno tylko zebranie, jeżeli wie- 
rzyć można podsądnemu, było dość liczne, gdyż 
dochodziło do dziewięćdziesięciu osób. 

Podsądny Popielnicki stanowczo zaprzeczał, 
aby należał do związku rewolucyjnego. Został 
aresztowany w skutek donosu. Po najściślejszej 
rewizji nie nie znaleziono u niego podejrzanego. 
Później dopiero zwrócono uwagę na kufer, któ- 
ry, jak się przekonano, miał kilka skrytek, gdzie 
znaleziono fałszywe paszporta, proklamacje i 
broszury. Popielnicki urządzał na zasadach aso- 
cjacji z celem propagandy ślusarnię przy ulicy 
Krzywej w domu Szofła. Popielnickiemu udowo- 
dniono stosunki z, innymi podsądnymi. Na zało- 
żenie śłusarni zbierał składki i nie szczędził 
własnych środków» Na zebrania zjeżdżał bar- 
dzo rzadko — wywierał jednakże ogromny wpływ 
na swoich współwyznawców. Według zdania nie- 
których, był on ezłonkiem centralnego kółka 
(krużka). Prócz urządzenia ślusarni Popielnicki 
doradzał przenieść propagandę na wieś; w ogóle 
jest to człowiek energiczny, który nie cofał się 
przed żadnemi środkami. Na jednem np. zebra- 
niu Popiełnieki zakomunikowawszy, że w Odes- 
sie 500 robetników należy do związku rewolu- 
cyjnego, doradzał jak najprędszego przejścia do 
czynu. Dla zdobycia środków materjalnych prócz 
składek członków krużków, które wyrównywa- 
ły 5 pre. dochodu, Popielnieki i w ogóle socja- 
liści starali się zdobyć środki zapomocą gra- 
bieży instytucyj kredytowych, banków a nawet 
prywatnych osób. Jeżeli mamy wierzyć aktowi 
odkarzenia i zeznaniom niekoniecznie zasługu- 
jącym na wiarę, prócz zamiaru ograbienia kasy 
kiszeniewskiej Towarzystwa wzajemnego kredy- 
tu, rewolucjoniści mieli zamiar ograbić Egiza i 
Lamba (sklepy.) 

Podsądnych 26. Oto ich nazwiska: 

M. Drej, 22 lat, syn doktora medycyny, na- 
uki pobierał najpierw w 2. odeskiem gimnazjum, 
następnie w gimnazjum połtawskiem. Student 
drugiego kursu fakultetu prawnego — wyzna- 
nia mojżeszowego. 

Mejer, austrjacki poddany, lat 30, kształ- 
cił się w odeskiej handlowej szkole. Nauk nie 
skończył — wyznania mojżeszowego. 

Nikander Matfiejewicz, 24 lat, student dru- 
giego kursu fakultetu prawnego, syn popa — 
wyznania prawosławnego. 

Eugenia Stepanowa, lat 27, szlachcianka, 
córka podpułkownika. Nauki skończyła w pe- 
tersburgskim instytucie, następnie była słu- 
chaczką pedagogicznych kursów, wyznania pra- 
wosławnego. 

Fejga Morejis, mieszczanka barska, kształ- 
ciła się w domu. Była siostrą miłosierdzia w 
lecznicy prywatnej — wyznania mojżeszowego. 

Ignacy Kornfeld, Mojżesz Krawców, Fajwel 
Rowieński i Józef Niemirowski — wszyscy wy- 
znania mojżeszowego. 

Aleksy Popielnicki, syn diaczka. Nauki 
skończył w uniwersytecie odeskim ze stopniem 
kandydata praw. Po skończeniu nauk był nau- 
czycielem w rozmaitych naukowych zakładach, 
jako to w miejskiej szkole, ziemskiej i w pry- 
watnem gimnazjum Sokołowskiego w Odesie. W 


- Bohaterska rodzina, 


Urywek z powstania 1868 r. 


(Zdarzenie prawdziwe.) 


— 


(D okończenie,) 


W tej chwili leśni i włościanie z sąsied- 
niej wsi zbliżyli się do gorejącej leśniczówki z 
krzykami przerażenia i zgrozy. — Chcieli — 
rzucić się na ratunek. — Oficer kazał ich roz- 
pędzić kozakom, którzy dopadłszy któregokol 


wiek z włościan, bez miłosierdzia bili nahaj- | P 


kami. 

W tej chwili gdzieś zniknęła Karolcia. 

Następnie rozjuszony kat biegał od drzewa 
do drzewa, i patrzył, i oglądał i badał am t 
szukał. Nareszcie upatrzywszy jakieś odpowie- 
dnie drzewo, zawołał kozaków, coś im praw 
po cichu, potem rozkazał przyprowadzić obie- 
dwie ofiary. — Oficer wezwał leśniczyntę poto- 
wnie, ażeby namawiała męża do wyźnania pra- 
wdy. Leśniczy milczał, — a leśniczyna widząc, 
Że dwóch kozaków ze stryczkiem wylągły na 
drzewo, straciła przytomność. - e'2 

Wobec jasności gorejących bądzujów, peścz 
pieco jaśniejszej łuny, tam w dali wszędzie niebo 


całe wydawało się jakby nagie, olbrzymich roz- 
miarów postacie potrząsające gniewnie grzywa- 
mi Z wzrastającym i coraz silniej buchającym 
płomieniem, coraz silniejszy wzmagał się wicher 
a przechodząc czasami w burzę, coraz mocniej 
miotał drzewami, na wszystkie kołysząc je stro- 
ny. Zdawało się, że wpośród tych drzewnych 
olbrzymów jakiś wielki powstał niepokój, — 
zdawało się, że w swojej rozpaczy na wszyst- 
kie miotają się strony, że skarżą się przed sobą, 
że sobie coś szepczą a czasem zawodzą lu 

jękną boleśnie! Zdawało się, że te drzewne ol- 
brzymy — współczują z ofiarami moskiewskich 
oprawców , którzy zaczerwienieni . odblaskiem 
pogorzeli, jak istni krwi chciwi wygłądali 
zbójcy. 

Gdy oficer kazał podprowadzić leśniczego 
od drzewo i założyć mu stryczek,— leśniczyna 
i tak podtrzymywanę przez kozaków, wydaw- 
szy jęk rozpaczy zemdlała i z rąk kozackich 
mmnęła się bez zmysłów na ziemię. Wówczas 
E er wl „zi Ż leśniczemu na ion, dk 

ewu do wyznania, którą drogą udał się od- 
dział Lelewela? „W i 

„ „»Nie wiem, nie wiem niel“ smiało odpo- 
wiedział leśniczy i dodał: „wieszajcie| Takim 
łotrom jak wy — chociażbym wiedział, — nie 
powiedziałbym nic.“ 2 mó 

t Oficer dał znak opraweom, żwiązańo mu 
a&i — pociągnięto do gówy..Gdy, niegaczęśli- 
wa ofiaja poczęła już mieñić się na twarzy, 'a 
oczy wydobywać się na wierzch, wówczas ski- 


R A R O A A O A Z 


nął na kozaków — leśniczego spuszczono na 
ziemię i — odjęto mu stryczek. 

ieszczęśliwy ! Schwycił się za gardło jak- 
by chciał wyrwać co z niego. Podano mu wody 
i oblano go wodą, i — na nieszczęście odzyskał 
przytomność ! 

Nie chcę opisywać dalszych tego nieszczę- 
śliwego męczarni, winienem jednak dodać, że 
w podobny sposób widszano go jeszcze 3 razy! 
a potem gdy nieco przyszedł do siebie przy- 
troczywszy do koni, Uprowadzono — zapewne 
— zawleczono ze sobą. 

Leśniczynę — odartą niemal z wszystkiego 
zostawiono bezprzytómną na ziemi. 

Zaledwie odszedł i w dali zniknął już z 
oczu oddział moskiewski, Karolcia, która wy- 
rwawszy się z rąk Moskali (podczas pożaru i 
gdy włościanie przybyli na ratunek) — schro- 
niła się w krzaki, a później wylazłszy na drze- 
wo, była świadkiem tej okrutnej a zarazem od- 
razę wzbudzającej zbrodni, przybyła coprędzej 
z pomocą do bie nej swej ciotki; zaraz po niej 
nadbiegli i leśni do' ukochanej swej pani i przy 
wspólnej pomocy tych zacnych ludzi powiodło 
się przecież przerażonej tem wszystkiem Ka- 
rolci, przywrócić ciotkę do życia i o tyle przy- 
najmniej do sił, że podniosła się sama i odzy- 
skała przytomność, 

Pierwsze słowa jakie 'wały się z jej 
piersi, było rozpączliwe wołanie „Gdzież mój 
sed Gdzie nieszczęśliwy mój mąż? Gdzie Ją- 
siek mój ukochany ? Czy żyją ? Powiedz Karol- 


ciu droga? Powiedz mi coprędzej, co stało się 
z nimi ? 

Karolcia , nierozważnie opowiedziała. jej 
wszystko. Nieszczęśliwa kobieta, załamała ręce 
z rozpaczy. 

— Pójdę, pójdę za nim, będę go ratować! 
O Boże! Ratuj mię! Dodaj sił, bym mogła mu 
być pomocną ! 

Już chciała iść, biedz co żywiej, gdy. Ja- 
siek przyszedł jej na myśl. — A może, może — 
tawy taj c się za głowę — może on jeszcze nad- 
jedzie! To taki luby, taki miły chłopczyna! — 
i jakby go chciała tulić do siebie obiedwie ręce 
przycisnęła do siebie. — Jego — ciągnęła da- 
lej, jakby w obłąkaniu — jego przecież nie 
zabiją ! f 

Uklękła, wzniosła oczy i ręce do nieba 1 
tam szukała pociechy, tam, u Pana nad Pany 
błagała' o ich ocalenie. 

Wtem głuchy tentent szybko pędzącego ko- 
nia obił się o jej uszy, Zerwała się nagle i wy- 
mawiając z czcią: O Panie! Przyjmij serdeczną 
matki podziękę! — dodała uradowana: To bu- 
łanka! Poznaję ją po szybkości jej biegu, po 
tentnie jej kopyt — to Jasiek! mój Jaś uko- 
chany ! 

I wzrok swój wlepiła «w stronę jego drogi, 
natężając słuch. 

Na dworze zapanowała cisza. Listek nawet 
nie zaszeleścił na drzewie. Pożar przygasał po- 
woli, jeszcze tylko gdzieniegdzie błyszczał pło- 
myk jaśniejszy, albo upaduięcie jakiej belki lub 


niedopałku, czerwone iskry niby skarga zniszcze- 
nia wysoko strzelały do nieba. Tu nieco jaśniej, 
tam dalej, ciemno, a w głębi noc czarna! 

Wśród tej SPO EJ ciszy coraz głośniej i 
głośniej odzywał -się tentent kopyt końskich. 
Nareszcie już niedaleko samej leśniczówki za- 
rżała pocztiwa bułanka ! 

— Jasiu! Jasieczku! =" wołała uradowana 
matka; boć Jąsiek jej ukochany, to przecież w 
tem nieszczęściu niemała dla niej pociecha, 

— Jasiu !. Jagieńku! — wołała matka, a 
serce biło jej gwałtownie. Jasiu! Jasiu! — po- 
wtórzyła znowu, gdy bułanka już niemal do sa- 
mej przybyła leśniczówki. Ale Jaś nie odzywał 
się wcale, nie odzywał się jak niegdyś gdy we- 
soły i szczęśliwy wracał na bułance do domu. 

Bułanka tuż przed samą leśniczówką zwol- 
niła kroku, zdziwiona, na wszystkie strony roz- 
glądała się, nareszcie stanęła, wyciągnęła zgra- 
bną swą szyjkę, parsknęła kilka razy, a w koń- 
cu zarżała po dwakroć. Leśny przytrzymał ją, 
matka podbiegła, — o zgrozo! Ja wprawdzie 
zawisł na bułance, ręce jego konwulsyjnie trzy- 
mają się grzywki, — ale — Jaś już nie żyje! 
Cały juz skrzepłą oblany krwią — przez plecy 
w samo serce ugodzony kulą, — już zimny! 

— Ratujcie! Ratujcie go! — błagalnie wo- 
łała nieszczęśliwa kobieta — może się udą oca- 
lié go jeszeze! —.i trzęsąc się jak w febrze u- 
siłowała oderwać go od bułanki, ale rączki je- 

o tak silnie trzymały się grzywy, że potrzeba 
EE oderznąć. 


ostatnich czasach pracował w niektórych pis- 
mach perjodycznych. Lat 33 — wyznania moj- 
Żeszowego. 

Mikołaj Dzwonkowicz, urzędnik — wyzna- 
nia, mojżeszowego. 

Bazyli Golikow — wyznania prawosławne- 
go; Mojżesz Popow, wyznania mojżeszowego; 
Piotr Klimenko, prawosławny; Galaktion Bato- 
gow, prawosławny; Piotr Wałnjew, podoficer, 
prawosławny; Piotr Fursenko, prawosławny; 
Benjamin Grecz, żyd; Konstanty Kurtiejew, pra- 
wosławny; Karol Inanajn, rodem z Finlandji, 
wyznania luterskiego; Antoni Fimorgow, pra- 
wosławny; Karol Nadiejew, prawosławny; Mi- 
kołaj Nadiejew, prawosławny; Józef Raich, wy- 
znania mojżeszowego, i Gordiej Saryczew, Żoł- 
nierz w służbie czynnej, wyznania prawosław- 
nego. 
Dzwonkowicz, Golikow i Popow są oskarze- 
ni, iż z Metkułowem i Żelabowem w Symf:ro- 
polu umawiali się zrobić zamach na Życie cara 
w czasie przyjazdu jego do Krymu, i w tym ce- 
lu udawali się za miasto, próbując siły rzutu 
kamieni. równających się co do objętości i roz- 
miaru eksplodującym bombom. Zamiar nie przy- 
szedł do skutku nie z ich woli. Reszta oskarze- 
ni są o organizację rewolucyjnych krużków, o 
rozszerzanie pism rewolucyjnych, o zakładanie 
pracowni z celem rewolucyjnej propagandy i 
nareszcie o mieszkanie za fałszywemi paszpor- 
tami. 

Akt oskarzenia domaga się ukarania pod- 
sądnych na zasadzie 248 i 977 artykułu prawa. 

Między oskarzonymi, jak widzimy, aaa? 
stawiciele wszystkich warstw społecznych. Jest 
tu szłachta, mieszczanie i włościanie. Są ludzie 
z wyższem naukowem wykształceniem i nieu- 
miejący czytać; są nareszcie i Żołnierze. Wszyst- 
ko to wskazuje, że rewolucjonizm zapuścił glę- 
boko korzenie w społeczeństwie rosyjskiem. Pro- 
ces 26 rewolucjonistów jest ważny z tego wzglę- 
du, że żaden z dotychczasowych procesów nie 
wyjaśnił tak dokładnie organizacji rewolucyjnej 
partji. Z procesem tym jednakże nie uważamy 
iżby propaganda rewolucyjna ustała. Pogląd 
taki byłby zbyt optymistyczny a optymizmu 
podobnego nie podzielają nawet 1 stery rządo- 
we. Prawda, że między 26 oskarzonymi znajdu- 
ją się organizatorowie krużków, lecz i z donie- 
sienia zarządu żandarmskiego a nawet z zeznań 
podsądnych wynika, że prócz rozmaitych kruz- 
ków, istnieje jeszcze krużok centralny. Ze Po- 
pielnicki i Drej należą do tego krużka, są to 
tylko domysły, lecz gdyby nawet i tak było, 
to jeszcze ich ubytek z 20, należących do cen- 
tralnego krużka, nie złamałby całej organizacji. 

Posiedzenia sądu zaczęły się w sobotę i od- 
bywały się nawet w niedzielę. Na wszystkich 
posiedzeniach znajduje się jenerał - gubernator 
Hurko. 


Z Syberji. 


Pomimo starań, pisze korespondent Kraju 
z Kurhanu, trudno dziś zebrać ścisłe liczby 
osiedlonych tu Polaków. p D 

Do roku 1863 w zachodniej Syberji było 
nas bardzo mało. — Do Kurhanu przybyło do 
czterechset osób, między któremi kobiet było 
bardzo mało. Większa część wysłanych byli to 
ludzie, administracyjnie wydaleni z kraju (ta- 
kich z gubernij zachodnich była przeważająca 
większość). Skład osób był rozmaity: obywa- 
tele, urzędnicy, rzemieślnicy, robotnicy wiej- 
scy -- większa część ludzie młodzi i z bardzo 
małem wykształceniem. Ludzi majętnych było 
barhzo niewiele. Zycie wówczas w Kurhanie 
było bardzo tanie. Rząd wydawał każdemu ze- 
słanemu subsydjum po 3 rs. miesięcznie, i Z te- 
go można się było wyżywić. Pomoc ta trwała 
przez lat 3; potem skarb ją cofnął. Chcąc żyć, 
trzeba było szukać zajęcia, co wówczas było 
bardzo trudno, ponieważ z okręgu miasta nie- 
wolno było się Polakom wydałać. Ludność tu- 
tejsza spotkała Polaków jak najnieprzyjaźniej, 
W pierwszych latach stosunek był tak dalece 
zły, że właściciele domów nie chcieli wynajmo- 
wać mieszkań i grozili nawet rzezią, Wygnańcy 
obawiali się chodzić po mieście inaczej, jak po 
kilku lnb kilkanastu razem i to z kijami. Po- 
lakom broni palnej nie było wolno mieć). Na 
noc schodzili się do policji i zajmowali w niej 
wszystkie kąty, spiąc na stołach, ławkach, zie- 
mi, schodach. Do tego nawet doszło, że zmu- 
szeni byli wynieść się za miasto i uformować 
tam obóz ; postawili straż i tak mieszkali przez 
jakiś czas. Powodem do tak wrogiego zacho- 
wania się mieszkańców była bajka, jakoby Po- 
lacy podpalali miasta, a w tych czasach by- 
wały istotnie częste pożary. Po paru latach sto- 
sunek zmienił się na lepsze. Przyjechał nowy 
horodniczy (urząd odpowiadający dzisiejszemu 
sprawnikowi), który robił co mógł, by ostudzić 
niechęć mieszczan — a mógł wiele, bo wiele 
zrobił. Pousuwał niektórych nrzędników pod- 
władnych, dawał miejsca wygnańcom i skłaniał 


tutejszych mieszkańców do dawania im zajęcia. 
Mieszkańcy słuchali go, może z obawy, bo ob- 
chodził się z nimi despotycznie. Po pewnym 
czasie sami już mieszkańcy radzi byli z nowych 
znajomości i stosunków, bo pomimo małego wy- 
kształcenia, wygnańcy stali nierównie wyżej od 
miejscowej inteligencji, jeśli wolno użyć tego 
wyrażenia. Kupcy byli radzi z subjektów, maj- 
strowie z robotników, policja z nrzędników. 
Kilku z Polaków założyło wspólnie sklepik ko- 
loniałny, lecz ten niedługo istniał. Inni zaczęli 
handlować oddzielnie, inni pozakładali war- 
sztaty. Nastąpił pierwszy manifest, — część 
wygnańców wyruszyła do kraju, potem przy- 
szedł drugi, pozostało w Kurhanie około 100 
osób. Po tych manifestach wszyscy, którzy głę- 
biej odczuwali potrzebę powrotu do kraju i 
mieli środki po temu — wyjechali. 

Dziś pozostali ludzie, którym powrót do 
kraju nie w pięknej przedstawia się perspekty- 
wie. Większa ich część ludzie dojrzałych lat, 
familijni, obarczeni dziatwą, której trzeba dać 
choć średnie wykształcenie. Dzięki nizkiemu 
stanowi kultury syberyjskiej i zupełnemu bra- 
kowi miejscowej inteligencj, łatwiej tu o pracę 
tym starcom, a obawa, Że tam w kraju zajęcia 
nie znajdą, nie pozwala im myśleć o powrocie 
do kraju. ] ; 

Najzyskowniejsze zajęcie, jakie tu można 
znależć, jest handel wódką, i większość z 
pozostałych tem się trudni, na swoją rękę albo 
też jako subjekci u tutejszych kupców. Nie 
wchodząc w moralną ocenę samego zajęcia, do- 
dam tylko, że gdy z jednej strony głód, a z 
drugiej -- obowiązek wychowania dzieci ściśnie 
człowieka, ostatni zwykle robi pewne ustępstwa 
ze swego poglądu na moralność, tembardziej 
człowiek. dla którego zasada — jest terra inco- 
gnita Przytem tutejszy pogląd na handel wód- 
ką, jest nader pobłażliwy. 

Pracujących Polaków na roli jest zaledwie 
kilku, zajęcie to mało się dziś opłaca w Syberji. 
Cena chleba jest nizką, a o robotnika niezmier- 
nie trudno; bywały wypadki, że gospodarz 
przez parę tygodni zostawał literalnie . bez ro- 
botników. Widziałem własnemi oczami, jak ów 
biedak zmuszony był sam doić krowy, i to w 
majątku położonym pod samem miastem. Handel 
bydłem jest już korzystniejszy. Kilku Polaków 
nim się trndni i nieźle im się wiedzie. Szkoły 
średniej nie mamy; komu środki pozwalają, ten 
wysyła swe dzieci do Tobolska lub Ekateryn- 
burga, bo prz zupełnym braku inteligencji, nie 
sposób myśleć 0 wychowaniu domowem. Umy- 
słowe życie kolonii wygnańców wiele pozosta- 
wia do życia. W kilku domach można się spo- 
tkać z pismem polskiem, z książkami o wiele 
trudniej. wa 4 

Do roku 1882 kolonia miała księdza, utrzy- 
mując go swoim kosztem, lecz w maju r Z. 
zmarł nagle — był to także wygnaniec. Teraz 
od czasu do czasu przybywa ksiądz z Tobolska 
i załatwia sprawy religijne; nabożeństwo odby- 
wa się zwykle u któregokolwiek z wygnanców. 
Ołtarz i ornat, pozostałe po zmarłym księdzu, 
wydobywają się naówczas ze skrzyni. Improwi- 
zowany ten kościół, jest jedynem miejscem, gdzie 
się prawie wszyscy zbierają. 

Nie można odmówić pewnej solidarności 
Polakom tutejszym. Jeśli przybywa jaki rodak 
do miasta, choćby nawet wygnaniec kryminalny, 
wygnańcy zwykle starają się mu pomódz, od- 
szukać zajęcie. Prócz wygnańców jest parę osób 
dobrowolnie przybyłych (doktor, aptekarz i 
inni), ci również trzymają razem z kolonią, 
między nimi są jednak tacy, którzy po polsku 
mało umieją. 


Teatr. 
(„Fedora*, dramat w 4 aktach W. Sardou.) 


Choć Sardou nie jednokrotnie próbował już sił 
swoich w poważnym dramacie, a utwory jego, tego 
rodzajn jak „Ojczyzna,“ „Nienawiść“ i inne cieszy- 
ły się zasłużonem powodzeniem, to dopiero w „Fe- 


dorze“ w całej pełni okazał, że jest zarówno wiel-. 


kim w współczesnym dramacie , jak i wyższej ko- 
medji. Dotychczasowe jego dramata, były przewa- 
żnie tem, co Niemty nazywają „Ausstattungestiicke*, 
„Fedora* jest utworem osnutym ściśle na psycho- 
logicznych motywach, a jako taki nie wiele ma so- 
bie równych w całej współczesnej” literatnrze euro- 
pejskiej, 

Zanim przystąpimy do wykazania zalet tego 
przepięknego utworu, pozwolimy sobie podać treść 
jego w głównych zarysach. 

Akt pierwszy odgrywa się w Petersbnrgu. — 
Księżna Fedora Romazów, kocha się szalenie w ka 
pitanie gwardyjskim Włodzimierzu Jnriszkinie, sy- 
nie petersburgskiego policmajstra. Nie długo mają 
się pobrać, gdy w tem przynoszą do pomieszkania 
konającego Włodzimierza. Rozpacz ogarnia Fedorę, 
rozpacz granicząca z wściekłością... Włodzimierz 
padł ofiarą skrytobójstwa — został zwabiony W za- 
sadzkę, a kula rewolwerowa położyła koniec mło- 
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Twarz leśniczyny zwykle itak blada, przy- 
brala barwę trupiej bladości. Przekonała się, 
że ukochanego jej Jasia nie wskrzesi już nic. 
Opuściła dłonie, i głowę zwiesiła na piersi. 

Tak nad zwłokami syna stała długo jakby 
nieruchoma, jakby martwy posąg. Zadna łza nie 
zwilżyła jej oka, i nie drgnął żaden jej muszkuł. 
Zdawało się, że straciła czucie i — uczucie! O- 
czy jakimś dziwnym, niby szklannym, świeciły 
blaskiem. 

Po chwili dumnie podniosła głowę i rzekła 
zimno ale stanowczo do Karolci i leśnych: 

— Martwe zwłoki drogiego dziecka moje- 
go waszej powierzam opiece. Dziś lub jutro po- 
wrócę i — zarządzę co będzie potrzebą, a. teraz 
idę, spieszę co sił, ażeby ratować jedyne i naj- 
wyższe szczęście moje na ziemi. Idę ratować mę- 
ża, choćbym miała okupić go własuem mojem 
życiem. + 

— Kochana elociu! — odezwała się Karol- 
cia — tak jak ty mówisz stanowczo, i ja o- 
świadczam ci nieodwołalnie, że nie puszczę cię 
samą. Ja będę ci towarzyszyć. 

Ciotka nie odpowiedziała jej nie, tylko 
wprost, tak jak stała, puściła się w drogę, Ka- 
rolcia szła obok niej. Leśniczyna szła krokiem 
szybkim ale miarowym i — pewnym. Noc wpra- 
wdzie była ciemna, ale mniej więcej po godzi- 
nie drogi, dzień zaczynał już świtać, 

_  Leśniczyna nagle przed jakimś zatrzymała 
się przedmiotem. Przez jedną połowę W rowie, 
a przez drugą na drodze, leżał jakiś człowiek — 
odarty — do naga. Nachyliła się, i — jakież 
straszne przeznaczenie!? To był — jej mąż! To 
był trup jej męża! y: 

Rzuciła się na niego, poczęła go ściskać, 
całować. — Nagle, zerwała i podniosła się Z 
ziemi, oglądnęła się w koło, palec przyłożyła 
do ust i zapytała cicho: — Gdzie Jaś? Gdzie 
Jas? powtórzyła głośniej, gdzie mąż mój? jesz- 


cze więcej podniesionym zawołała głosem, gdzie? 
gdzie oni? poczęła krzyczeć coraz głośniej. Na- 
reszcie chwytając silnie Karolcię za ramię — 
gdzie? mów Moskalu? gdzie Jaś, gdzie mąż? 
Karolcia przerażona 0 mało nie padła ze 
strachu. 

Wtem leśniczyna puściła jej ramię i ręką 
pocierając czoło zaczęła łagodnie, cicho i żąło- 
śnie: Ach! nie! to me Jaś! To nie mój mąż! 
I znowu poczęła rozglądać się, — w głąb lasu 
utkwiła błędny swój wzrok i nagle zmieniając 
ton, krzyknąwszy przeraźliwie: to tam ! to tam! 
z rękami wyciągniętemi przed siebie szybko jak 
sarna przeskoczyła rów i pędem puściła się 
w las, powtarzając ciągle: to tam! to tam! a 
drzewa olbrzymie głośnem echem powtarzały za 
nią jakoś ponuro i żałośnie: to tam! tam! tam! 

Karolcia poznawszy że ciotka dostała obłą- 
kania, przejęta przerażeniem i zgrozą, osłupiała 
na razie, nareszcie przywlokła się do leśnego, 
gdzie dziś dopiero czuje się zdrowszą, a leśni- 
czynę — kończył pułkownik swoje opowiada- 
nie —— leśniczynę wczoraj jeszcze widziano błą- 
dzącą po lesie, ale uciekającą od ludzi. Widzia- 
no jak staje przed drzewami i zapytuje je: 
Gdzie jest mój Jaś? Gdzie jest mój mąż? 

I otóż skończyłem smutne opowiadanie 0 

olskiej bohaterskiej rodzinie, a co do nieszczę- 
Aliwaj leśniczyny niechaj mi wolno będzie po- 
wtórzyć za naszym poetą, Stanisławem Gru- 
dzińskim : =. A 
Cześć — sława — polskiej kobiecie 
Niechaj rozbrzmiewa po świecie ! 
Bo wiara, która nas żywi, | 
Wytrwałość, która świat dziwi 
I walka z życiem złączona, 
To — ona! 
Lwów dnia 15. lutego. Śr 
W. Czaplicht. 


domu żywotowi... Kto jest sprawcą tej zbrodni? 
Kto winien? Komisja policyjna badając w obecno- 
ści Fedory służących Włodzimierza, wykryła, że do 
Włodzimierza przychodzłła często jakaś kobieta w 
średnim wieku z listami, tndzież, że bywał u niego 
pewien młody człowiek. Kilka dni temn pojawiła 
się ta sama kobieta z listem, Włodzimierz go od- 
czytał i złożył do stolika; — w dzień morderstwa 
przybył pod nieobecność Włodzimierza znauy z fi- 
zjognomii domownikom młody człowiek, o którym 
wspomnieliśmy, do jego pomieszkaniu i czekał na 
niego przy owym stoliku, w którym kilka dni temu 
położył list Włodzimierz, Szukają tego listu — 
niema go! A więc ów człowiek list ten zabrał i 
on go pewnie zamordował. „Ale za co?*, pyta 
Fedora — „przecież Włodzimierz tak dobry, tak 
przyjacielski, — on niema, on nie może mieć wro- 
gów!* Za co? Ależ ojcem Włodzimierza jest Jari- 
szkin, policmajster, który tak nihilistów prześladn- 
je! To oni — to nihiliści zadali najboleśniejszy 
cios ojcu, mordując jego syna! „Ha! potwory!*, 
woła rozdzierającym głosem Fedora, „ci ludzie naj- 
spokojniej dla politycznych celów w krwi się nurza- 
ją! Zemsta im!“ 

Przypuszczenia Fedory potwierdzają sjenci 
policyjni, którzy wyszpiegowali, że tam gdzie Wło- 
dzimierz został zamordowany, wynajął pomieszka- 
nie jakiś nieznany student; rzadko on w swem po- 
mieszkanin przebywał, a tylko od czasu do czasu 
widywał się z jakąś nieznaną kobietą. To zwykły 
sposób spiskowania nihiłistów ! Gdyby się dowie- 
dziano, jak nazywa się ów młody człowiek, który 
odwidzał Włodzimierza, zbrodniarz zostałby odkry- 
ty. Raz jeden wymówił on w obecności służących 
swoje nazwisko — wszyscy je jednak zapomnieli. 
Fedora błaga, obiecuje nagrodę, wreszcie portjer 
wymawia nazwisko: Ipanow! Lorys Ipanow, czło- 
wiek zamożny, wykształcony, mieszkający vis-a-vis 
Włodzimierza — czyż on może być nihilistą? Cze- 
muż nie! Nihiliści są wszędzie. Policja wpada do 
Ipanowa — Fedora z pomieszkania Włodzimierza 
śledzi światła poruszające się w domu Ipanowa — 
napróżne poszukiwania — Ipanow umknął, Akt 
pierwszy kończy się przerażającym krzykiem Fedo- 
ry nad trupem Włodzimierza. 

W akcie drogim przenosi nas antor do Pary- 
ża. U hrabiny Olgi Sncharew, jednej z owych ze- 
psutych do gruntu, a ekscentrycznych dam mos- 
kiewskich, które stały sie typowemi w wielkich 
ogniskach cywilizacji, spotykamy Fedorę. Po aferze 
Włodzimierza zmuszoną była wyjechać i życie swe 
poświęca na wyszukanie zabójcy Włodzimierza i 
wykonanie na nim zemsty. Ipanów jest także w 
Paryżu jako emigrant — Fedora poznaje go, ma 
go w swych rękach, ale... ale w sercu jej powsta- 
ją wątpliwości, co do tego, czy on rzeczywiście 
zbrodnię popełnił... Ipanow kocha się w „Fedorze*, 
kocha szalenie — a i w jej sercu zaczyna się od- 
zywać miłośne uczucie... Powstaje w niej iście ty- 
taniczna walka dwóch olbrzymich namiętności 
miłości i zemsty, walka do jakiej są zdolne tylko 
dzikie, szerokie, moskiewskie natury. Ale zemsta 
bierze górę — a w chwili gdy Lorys wyznaje jej 
swą miłość, krwiożercza lwica zmienia się w chy- 
trego węża — w charakterze namiętnej Mongołki 
ujawnia się podstępność bizantyńska. Fedora zrę- 
cznie bada go o Włodzimierza, a gdy tenże przy- 
znaje się do zbrodniczego czynu, zapra za go do 
siebie w późny wieczór, aby jej wszystkie szczegó- 
ły opowiedział, 

Jak wiadomo, policyjni ajenci moskiewscy 
wszędzie są czynni, a szczęgólną działalność roz- 
wijają tam, gdzie nihiliści główne swe założyli 
kwatery — w Genewie, Paryżu i Londynie. Fedo- 
ra w bliskich jest stosunkach z moskiewską policją 
w Paryżu, a dowiedziawszy się, że Ipanowa nie 
wyda rząd franeuski za polityczną zbrodnię w car- 
stwie popełnioną, postanawia schwytać go podstę- 
pnie, zawieźć na statek i gwałtem dostawić tam, 
gdzie go niechybna śmierć czeka W tym celu roz- 
stawia w ogrodzie przy swem mieszkanin zbirów 
moskiewskich z poleceniem, żeby wychodzącego od 
niej Ipanowa schwytali i zaknebłowawszy mu usta 
uprowadzili, równocześnie zaś wyseła list do pe- 
tersburgskiego policmajstra, że niebezpieczny nihi- 
lista Lorys Ipanow sam się przyznał do zamordo- 
wania jego syna. Nadchodzi JIpanow, a zapytany 
przez Fedorę o szczegóły zamordowania Włodzi- 
mierza, opowiada, że nihilistą nie jest i nigdy nie 
był, a popełnione przez niego zabójstwo było aktem 
prywatnej zemsty, Włodzimierz bowiem uwiódł mu 
żonę w nikczemny sposób i od dnia ślubn ntrzymy= 
wał z nią stosunki. Okazuje Fedorze listy, z któ 
rych się okazuje jasno podłość Włodzimierza. Z Fe- 
dorą chciał się żenić tylko dla majątku, i w cyni- 
czny sposób w listach pisanych do kochanki wyra- 
ża się o jej miłości, Wywołuje to stanowczy zwrot 
w duszy Fedory więzione uczncie miłości dla 
Ipanowa nagle wnlkanem wybucha. Lorys chce od- 
chodzić ale tam w ogrodzie zbiry nań czekają. 
Fedora rznca się w jego objęcia i zmusza prośba- 
mi do pozostania do rana.. Usta spoiły się z usta- 
mi, ramiona się splotły, Amor radośnie nad kocha- 
jącą się parą zatrzepotał skrzydełkami. 

W miłośnych zachwytach czas kochankom n- 
pływa.. Fedora dokłada wszelkich starań, by mogli 
powrócić do ojczyzny i tam wieść dalej spokojne, 
szczęśliwe Życie, gdy w tem nagle otrzymują dwie 
wiadomości: jednę pełną radości, że Juraszkin po- 
padł w niełaskę, a car przebacza akt zemsty, po- 
pełniony przez Ipanowa i pozwala mu powrócić — 
drugą straszną jak grom z nieba, że na podstawie 
donosu Fedory, aresztowano jego brata i krewnego 
Sokołowa, że pierwszy z nich zginęł zalany wodą 
w podziemiach twierdzy Petropawłowskiej, a drugi 
został przez Juriszkina zamęczeny i że na wiado- 
mość o tem matka Ipanowa umarła nagle, tknięta 
paraliżem. Wiadomość ta straszne wrażenie spra- 
wiła na obojgu... On z boleści wije się wydając o- 
kropne glosy, — ona, sprawczyni tych okropności 
traci zmysły... W najwyższej boleści Lorys przy- 
sięga, że zamorduje tego ohydnego szpiega w spo- 
dnicy, który tak srogo ciągle go prześladuje, Fedo- 
ra rzuca się przed nim na kolana — błagając go 
o litość dla tej, która może więcej jest nieszczęśli- 
Wą, niż zbrodniarką.. „Ha! To ty!* — z temi 
słowy rzuca się nieszczęśliwy człowiek na nbóstwia- 
ną przez siebie kobietę — targa ją, dusi, maltre- 
tuje... Fedora włóczy mu się u nóg błagając lito- 
ści. Napróżno — z tego okropnego położenia je 
dno jest tylko wyjście : śmierć. Fedora truje się i 
kona w objęciach Lorysa. 

Z tego pobieżnego szkicn może sobie czytelnik 
wyobrazić ile w „Fedorze* jest siły dramatycznej, 
Jak głębokie są psychiczne motywa tej sztuki. Jest 
to obraz przepotężny pod względem myśli, nakre- 
ślony z prawdziwym artyzmom, a ujęty w formy 
tak piękne, tak szlachetne, że na każdym głębokie 
I podniosłe sprawić musi wrażenie. Jak z treś 
widać, jak „Rozwiedźmy się“ tak i „Fedora“ jest 
jednym wielkim duetem, oprócz bowiem Lorysa i 
Fedory wszystkie inne figury, a jest ich kilka łą- 
czą się dosyć słabo z całą akcją. Tem większa 
sztuka, tem większa zasłnga, : tem większy dowód 
olbrzymiego talentu autora, że 1o0zwój psychologi- 
czny dwóch tylko charakterów wystarczył mu na 
czteroaktowy dramat, że potrafił tem tak żywo za- 
interesować słuchacza i przykuć go niejako do miej- 
sca od qoczątką do końca sztuki. Ale bo też rysu 
nok tych dwoch postaci jest prześliczny — oba 


dajemy, że pani ała | 
kilka razy i miała prześliczną toaletę. Specjal- 


charaktery rozwijają się logicznie i naturalnie, ni- 
gdzie niema żadnych raptownych skoków, ani jeden 
ton niestosowny nie mąci tu harmonii. 

Co do techniki scenicznej, „Fedora“ jest 
skończonem arcydziełem. Ekspozycja w pierw- 
szym akcie, który stanowi rodzaj „prologu, pod 
względem prawdziwie dramatycznej akcji, życia 
i ruchu, nie ma sobie równej w zadnym współ- 
czesnym draąamaeie, i sama dla siehie stanowi 
rzecz artystycznie skończoną. W akcie drugim 
akcja jest spokojniejszą, a choć w połowie trzy- 
many jest w tonie narracyjnym, umiał i tu au- 
tor wykwintnym dyalogiem i delikatnem cienio- 
waniem psychicznych motywów, słuchacza w wy- 
sokim stopniu zainteresować. Akt trzeci odzna- 
cza się siłą dramatyczną, a w ostatnim nagro- 
madził autor tyle wysoce dramatycznych efek- 
tów, Że wystarczyłoby ich na kilka dramatów 
średniej wartości. s 

Podnieść jeszcze należy bardzo zręczne 1 
głęboko pomyślane umotywowanie dramatycznej 
winy, i to podwójnie, tak co do Fedory jak i 
Lorysa, z czem się bardzo rzadko można spot- 
kać w obecnych społecznych dramatach — a je- 
żeli do tego wszystkiego dodamy zręczne i u- 
miejętne wyzyskanie wszystkich sytuacyj i mi- 
strzowski dyalog — to zdaje się, że nie prze- 
sadzimy wcale, darząc „Fedorę* nazwą arcy- 
dzieła. 

Obie główne role Fedory i Lorysa, nader 
forsowne i nastręczające olbrzymie trudności, 
zostały wybornie wykonane przez panią Nowa- 
kowską i p. Żelazowskiego. Na szczególne u- 
znanie zasługuje pani Nowakowska, która od- 
tworzyła rolę namiętnej, mściwej, kochającej aż 
do popełnienia zbrodni Rosjanki z głębokiem 
zrozumieniem i artyzmem, i potrafiła efektownie 
uwydatnić walkę różnorodnych uczuć, jaka się 
RE w jej duszy odbywa. Podnieść przytem 
należy, że w najtragiczniejszych nawet sytua- 


cjach była naturalną, a gra jej nerwowa zupeł- 
nie odpowiadała narysowanemu przez autora 


charakterowi. P. Żelazowski był bardzo natu- 
ralnym, trzymał się w artystycznej mierze, a 
w końcu aktu trzeciego i w akcie czwartym, 
kiedy się dowiaduje o śmierci swych drogich, 
rozwinął znaczny zasób tragicznej siły. Rolą 
Lorysa złożył on nowy dowód, że jest artystą 
zarówno utalentowanym, jak myślącym, i że 
prawdę przenosi po nad liche efekta. Wcale do- 
brą Olgą Sucharew była panna Sułkowska, któ- 
ra dobrze akcentowała półświatkowe maniery 
moskiewskiej hrabiny, p. Lubicz zaś (dyploma- 
ta de Siriex) nie miał pola do stworzenia jakie- 


goś określonego charakteru. 


Misc-en-scene była sStaranną a salony były 


bogato i z prawdziwym komfortem umeblowane. 


Dla wiadomości pięknych czytelniczek po- 
Nowakowska przebierała się 


nie podobała się suknia balowa w drugim akcie. 


Do opisu tej sukni potrzebaby chyba zaprosić 


którego ze współpracowników Czasu... (b.) 


Kronita niejscowa į zamiejscówa. 


Dnia 14. Kwietnia. 


* Termometr opadł od wczoraj na 4 stopnie 
ciepła, przy chłodnym wietrze północnym, pogoda 
niepewna. 

* Emil Sauret, genialny skrzypek, wracający 
obecnie z trynmfalnej podróży artystycznej po Skan- 
dynawii, da w poniedziałek w teatrze koncert, któ- 
rego zapowiedź już dziś zainteresowała naszych 
melomanów. Dzienniki niemieckie tak o nim piszą : 
„Emil Sauret którego występu nasz Świat muzy- 
kalny z niecierpliwością wyczekuje, objechał prawie 
wszystkie kraje globu, gdzie muzyka jest kultywo- 
wang. W Ameryce, Egipoie, Włoszech Rosji, Skan- 
dynawii przyjmowano go entuzjastycznie. Wszędzie 
stawiano go na równi z Sarassatem, co do piękno- 
ści tonu — albo i wyżej. W Niemczech, gdzie 
osiadł od kilku lat, stanął w rzędzie najznakonit- 
szych wirtnozów. Sztuce jego nadaje niepospoli- 
tego nrokn nietyle świetna technika, ile jemu tylko 
właściwe połączenie południowego ognia z klasycz- 
nem traktowaniem gry. Sanret powrócił właśnie 
z podróży w której od króla Hiszpanii otrzymał 
krzyż kawalerski Karola IlI., od króla portugalskiego 
order Chrystusa, a od króla dnńskiego krzyż ka- 
walerski orderu Danebroga.* 


* „Zaczarowany książę“ taki ma być tytul 


oryginalnej trzyaktowej operetki, ktąrą napisał mło- 
dy zdolny kompozytor, kapelmistrz muzyki 9 pnłku 
piechoty p. Maurycy Fall. Libretto pod mnzykę pod- 
łoży p. Aureli Urbański, 


LO 


We wtorek d. 17. kwietnia b, r. o god. 6'/, 
wieczorem odbędzie się w lokalu Towarzystwa (ul. 
Karola Ludwika 1. 3.) II. p. zebranie miesięczne 
członków Towarzystwa prawniczego. Na porządku 
dziennym: Odczyt prof. dr. Stanisława Szachow 
skiego: Rzecz o zawarcin małżeństwa w prawie 
francuzkiem. 

* Dia autorów dramatycznych. Czas przypo- 
mina, że termin konknrsu dramatycznego na dzieło 
sceniczne 0 „Odsieczy Wiednia“ upływa z dniem 


jutrzejszym. Kto więc ma gotowe... może jakie 


arcydzieło — niech spieszy z niem na pocztę ! 

* Polski ślub w Nicei. Ślnab hrabianki Róży 
Starzeńskiej, córki hr. Bolesławów Starzeńskich, a 
prawnaczki ministra Mostowskiego, z hr. Stefanem 
Szembekiem synem Józefa i Józefy z hr. Moszyń- 
skich Szembeków, odbędzie się w Nicei dnia 5, maja 
b. r. Młodą parę pobłogosławi bisknp miejscowy. 

* W Tarnowie umarł d. 11. bm, Józef Pę- 
dracki b. burmistrz Tarnowa i honorowy jego o- 
bywatel w 58 r. życia. 

* an Al. hr. Fredro przeznaczył honorarjum 
z utworów swoich, grywanych i grać się W przy- 
szłości mających na scenach lwowskiej i krakow- 
skiej, na rzecz teatru poznańskiego i jego subwen- 
cyjnago fandnszu. ? 

* Konfiskata. Dzisiejszy numer Kur). Lwow. 
został skonfiskowany przez ©. k. prokaratorję za 
feljeton tygodniowy Chochłika. Konfiskata nastą- 
piła tak późno, iż administracja tego pisma nie zdo- 
łała sporządzić nowego nakładu. Dla wynagro- 
dzenia prenumeratorów swych wyda ona Jutrzejszy 
numer Aurjera w podwójnej objętości, 

* Wypadki. W skutek zmarznięcia utraciła ży- 
cie 25-letnia dziewczyna Jaryna Tomiak z Bere- 
mian, w powiecie zaleszczyckim, której zwłoki zna- 
leziono na drodze publicznej, 

Do kotła parowego w gorzelni dworskiej w 
Strutynie, powiecie złoczowskim, zbliżył się był je- 
den z parobków, znajdując się w stanie nietrzeż- 
wym, tak nieostrożnie, iż uległ ciężkiemu poparze- 
niu, wskutek którego wkrótce życie zakończył. 

Przez wezbraną Bystrzycę usiłował przejechać 
W bród parobek folwarczny z Sielca, w powiecie 
stanisławowskim. Wśród rzeki prądem porwane ko- 
nie z wozem zaniesione zostały na głębinę i poto- 
nęły, parobek zaś zdołał dopłynąć do brzegu. 

* Od Adm. „Gaz. Nar.“ Życzący sobie otrzy- 
mać przedruk artykułów ogłaszazych w Ga . Nur. 


pod tytułem: „Clara pacta”, zechcą się w tym 
względzie zgłosić do autora, Wiel. ks. Stoja- 
łowskiego, proboszcza w Kulikowie. 

* Jutro w niedzielę: ów. Anastazji; — św, 
Nykyty Pr. — W poniedziałek: ów. Lamberta m.; 
— św. Josyfa. 


* Mianowanie. Oficjał e. kancelarji* wojskowej, 
radca cos. Adolf Halkiewicz, przeniesiony w stan 
spoczynku, otrzymał w uznaniu położonych zasług 
tytuł i charakter radcy rządowego. 

Muzeum zakładu nar. im. Ossolińskich otwarte 
codziennie — prócz świąt od godz. 9. do 1. Nadte 
we wtorek i piątek popołudniu od 3. do 5. dla 
młodzieży szkolnej. — Wstęp bezpłatny. 

* Muzeum przemysłowe w ratuszu codziennie 
od godz. 9. do 6.; w poniedziałek 50 ct. w inne 
dułe 30 et. 

* Muzeum hr. Dzieduszyckiego, ulica Teatralna 
otwarte w środę i sobotę od 11. zrana do 8. go- 
dziny popołudniu, w święta i niedziele od 10. do 1. 
godziny. 

* Szkoła gry na skrzypcach p. Marcelego 
Tyberga, przeniesioną została na nlicę Pańską pod 
1. 7 a. 
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* Z Krakowa. Na ostatniem posiedzenin Izby 
handlowej z dnia 11. b. m. p. Emil Baruch przod- 
stawił wniosek naglący, aby z uwagi na powolny 
tok obrad Wydziału Izby deputowanych zajmujące- 
go się ułożeniem nowej procedury cywilno-sądowej, 
wystosować w tej mierze memorjał do Koła pol- 
skiego i upraszać delegację krajn naszego o zajęcie 
się tą sprawą dla nas o tyle ważniejszą, że wadli- 
wości dzisiejszej procedury wskutek  niedostate- 
cznej liczby sędziów i sądów, tudzież szeroko roz- 
gałęzionego pokątnego pisarstwa u nas najdotkli- 
wiej ucznwać się dają. 

Wniosek ten popierany gorąco przez p. Ziele- 
niewskiego, został jednogłośnie przyjęty. 

Następnie wniósł p. Mendelsburg, aby z uwagi, 
źe szkoła handlowa już od 1. października 1882 
istnieje i pomyślnie się rozwija, oddać nzbierany 
przez Izbę fundusz szkolny do dyspozycji Wydzia- 
łu zarządzającego tej szkoły. 

Przy tej sposobności nadmienił prezes, p. Ba- 
ranowski, że jakkolwiek szkoła handlowa rozwija 
się pomyślnie, to z takowej praktykanci w han- 
dlach zatrudnieni, dla braku pozwolenia ze strony 
pryncypałów czętokroć korzystać nie mogą, chociaż 
dwugodzinne wykłady urządzono właśnie w celu 
umożliwienia praktykantom handlowym korzystania 
z nauk w porze dnia w handłach mniej ożywionej. 
Na to p. Jerzy (oebel będący przewodniczącym 
kongregacji kupieckiej, zapewnił prezesa, że dołoży 
wszelkich starań, aby kupcy należący do kongre- 
gacji kupieckiej praktykantom swoim w nezęszcza- 
nia do szkoły handlowej, żadnych trnduości nie 
robili, 

W końcu przedłożył sekretarz Izby pismo Ko- 
ła politycznego we Lwowie wzywające do petycjo- 
nowania za przeniesieniem zarządów kolei galicyj- 
skich do kraju i streścił dołączoną do rzeczonej 
odezwy broszurę posła Merunowicza, wnosząc, by 
w tej mierze wystosować petycję do Izby deputo- 
wanych i Koła polskiego. — Wniosek ten poparty 
przez p. Reicha i Zieleniewskiego został jednogło- 
śnie przyjęty, a wypracowanie odnośnych petycyj 
przekazano biuru Izby. 

. 
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Spanga schwytany. Czwarty z podejrzanych 
o morderstwo Jerzego Majlata został schwytany w 
Preszburgn dnia 12. b. m, Wieczorem tego dnia 
właścicielka pewnego domu doniosła inspektorowi 
straży policyjnej, Schwingenschlóglowi, że niezna- 
jomy podobny do Spangi nocował w jej domn i o- 
biecał wieczorem powrócić. Jedna dziewczyna wi- 
działa na jego ustach wyraźną bliznę, opis ubrania 
zgadzał się na jotę z opisem w listach gończych. 
Inspektor udał aig więc zaraz do tego domu i tam 
zastał już Spangę, który właśnie przebrał suknie i 
wychodził znowu na miasto. Inspektor szedł tuż 
za nim Na drodze salutował inspektorowi jakiś 
policjant — Spanga poznał po tem że jest ścigany 
1 przyspieszonym krokiem zaczął przebiegać ulice, 
aby zgubić się inspektorowi z oczu, Od teatru za- 
wrócił się nagle w przeciwną stronę i biegł przez 
ulicę „Różaną* aż do hotelu Speczdera, W lewej 
ręce trzymał parasol, prawą miał ciągle w kieszeni. 
Inspektor ścigający go krok w krok, w przecznciu, 
żę Spanga ma w kieszeni broń, przyskoczył nagle 
do niego, i schwycił go za prawą rękę, Sponga wy- 
darł się jednak, wydobył rewolwer i skierowawszy 
go przeciw Bobie strzelił trzy razy. Dwa strzały 
chybiły, trzecia kula skierowana ku otwartym ustom 
ugrzęzła w kości jarzmowej... Ziawiezione go na- 
tychmiast do ratusza, gdzie przyszedł na chwilę do 
przytomności i rzekł „Spanga vagyok“ (jestem 
Spanga). Przy drngiem badaniu, po opatrzeniu rany, 
powtórzył tożsamo dodając, że zna wprawdzie hu- 
zara Berecza, Pitelyego i Javora, ale w pomiesz- 
kaniu Majlatha nie był od lata r, z. — Znaleziono 
przy nim wielki pugilares z kwotą 62 zł. portmo- 
netkę z 3 zł, rękawiczki czerwone „glacé“, fla- 
szeczkę z trucizną, i ewierć funta herbaty owinięty 
w staniol. Przetransportowano go następnie do sgpi- 
tala, gdzie znowu zaprzeczył jakoby brał udział w 
zamordowaniu Majlatha, i dodał, że okradł dr. 
Schwarzera dyrektora pryw. zakładn obłąkanych w 
Budzie. Rana niejest niebezpieczną dopóki nieprzyj- 
dzie gorączka, która może wywołać zapalenie mózgu 
i śmierć rannego sprowadzić. 


* 


+ 
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Zaleszczyki d. 12. kwietnia. Mlasto nasze 
nie może poszczycić się bardzo znacznym Zastępem 
ludzi, przejętych miłością dla kraju i wynika- 
jaca ztąd gotowością niesienia ofiary czy ze swego 
majątku, czy ze swej pracy, a nawet ze zdrowia 
dla dobra publicznego. Z tego też względn przy- 
szło nam z wielką przykrością pożegnać dwu tak 
wyjątkowych mężów, w tej mierze się odznaczają- 
cych, którzy przenosząc się do innych miejsce, nie- 

dawno Zaleszczyki opuścili. f 
wik Rh p na myśli r. k. proboszczą ks, Anto- 
Tólickiego i inżyniera i z 
dykta Miejskiego. aj Fai ++ — 
w pierwszym poznaliśmy w czasie pięcioletnie- 
go pobytu jego w Zaleszczykach, prawdziwego ut- 
cznia Chrystusowego, Przybywszy do Zaleszczyk za- 
stał kościołek tutejszy i budynki parafialne w stanie 
wielce zrujnowanym; poświęcając z aszczerbkiem 
najpierwszych potrzeb własnych swe dochody z na- 
der skromnej dotacji tutejszego probostwa, odnowił 
w krótkim czasie kościół i bndynki wewnątrz i ze- 
wnątrz; za jego inicjatywą i gorącą zachętą po- 
wstało w mieście naszem stowarzyszenie rzemieślni- 
cze „Gwiazda“; ubodzy tracą w nim jedyną pod- 
pore i E a aa tutejszym nbywa pra- 
wdziwy pasterz 4cy B s 
ką „b 3 URNI owieczki i wzór wszął: 

P. inżynier Miejski przeniesiony na własne 
danie do Lwowa, zapisał się tatejszej kę A. 
dłagie czasy we wdzięcznej pamięci. W ciągu dzie- 
sięcioletniego pobytu tutaj, poprawił znakomicie go- 
ściniee rządowy między Swidową a Czortkowem, 
Orgszkowcami a Wynanką, a gdzie przedtem w po- 
rze dźdżystej w blocję, grząćć muniano, jedzie się 


obecnie jakby po bruku; zadawał sobie wiele tra- |nia ich do popierania cara. W gruncie rzeczy 
dn w celu ułatwienia zarobku, żyjącej z takowego |nie myślał nawet o wywołaniu rozruchów chłop- 
Indności wiejskiej, przez oddawanie gminom przed-|skich, ponieważ był przekonany o bezskuteczno- 
siębiorstwa dowozu szutru na gościńce rządowe z|ści rozruchów sporadycznych. Właściwym jego 
pierwszej ręki i uwolnił tem samem biednych wło- | celem było odsłonięcie niepomyślnych stosunków 
ścian od niesumiennego wyzyskiwania ich pracy|ekonomicznych stann włościańskiego. Rozruchy 
przez przedsiębiorców, co przy znanej apatji i nie- | miały przysłużyć się temu celowi. 

poradności naszego łudn było pracą niemałą; po- Graczewski, przeciw któremu wniesio- 
mnikowem zaś dziełem jego jest część gościńca w|no oskarzenie o udział w przygotowaniach do 
Siemakowcach między Horodenką a Uścieczkiem przed | zamachu przeciw carowi Aleksandrowi II. z d. 
sześciu laty wybudowana, którą przedtem każda |13. marca 1881 — zaprzecza temu, dodając, „że 
znaczniejsza ulewa i wezbrane wskutek takowej |nikt przecież sądzić nie będzie, iż mówi niepra- 
wody potoku, w pobliskości zuajdującego się, pu- wdę, zarzucone mu bowiem inne przestępstwa wy- 
stoszyły, powodując przez to nietylko znaczne a|starczają do postawienia go pod szubienicę". 
częste wydatki na rekonstrukcje, leez i przerwy| Dalej zwraca na to uwagę, że dynamit, znale- 
komunikacji; znakomitemu pomysłowi i niezmordo- |ziony pod mostem Kamiennym, różni się od dy- 
wanej zapobiegliwości inżyniera Miejskiego udało |namitu, znalezionego w sklepie Kobuzewa. Prze- 
się usunąć jedno i drugie przez wrąbanie gościńca | słuchany, jako biegły, jenerał Fedorow, któ- 
w skałę i ujęcie potoku w karby regularnego bie-|ry badał znalezione onego czasu masy dynami- 
gu w długości przeszło półmilowej. towe, przyznaje, że obydwie sorty dynamitowe 

Prawość jego i dbałość o dobro ogółu, usunęły | różnią się od siebie. 
tu przy rozlicznych robotach rządowych wiela złe- Graczewski zaprzecza dalej, jakoby był je- 
go z dawniejszych czasów. Nie może przeto dziwić, |dnym z trzech techników, którzy sporządzili 
jeśli obaj wielu niechętnych dla siebie zualeźli I ze | materjał wybuchowy. 
złą wiarą i przewrotnością walczyć musieli, szcze- Właśnie wtedy był zajęty kierownictwem 
gólniu ściągnął na siebie inżynier Miejski wielką | drukarni, która celem udaremnienia odkrycia 
nienawiść przedsiębiorców żydów a potwarzającym|jej — była całkiem odłączoną od reszty przed- 
go denuncjacjom do wszelkich władz nie było końca. | slęwzięć rewolucyjnych. 

Żegnamy ich z serdecznem życzeniem, by na Zajęty więc drukarnią, nie stał w związku 
miejscu, dokąd się udali, mniej przykrości a więcej |Z kierownikami zamachu. Bogdanowicz potwier- 
poparcia w swam gorliwem i pożytecznem działaniu |dza zeznanie Graczewskiego i zapewnia, że 
doznawali. maapoy tagi technicy ; zostali jn ZH 

— Pisrwsza subskrybcja na pomnik dla| Trzecim technikiem, którego upatrują w Gra- 
Gambetty przyniosła RS. Podpisało się c iw był zastrzelony oficer marynarki Su- 
OBRA PAW, I iski. Takż * ax? miny przy ulicy „Małaja sadowaja* 

=" Zniósł Ke = a. jol R =; opowiada Bogdanowicz znowu już fakta z nie- 
53 r czne losy nie OR Jaz w oumuau któremi zajmującemi szczegółami. Twierdzą, że 


s ojawienie się inżyniera Mrowińskiego w skle- 

— Testament Wortheima. Zmarły br. Wer- Li KeA. aat, go w HR 

theim mianował uniwersalnym spadkohiercą pozo- Bogdanowicz twierdził, że nie bał się wcale o 

stalego majątku swego nieślubnego syna, 18-letnie- | Swoją osobę, obawiał się tylko o los swoich to- 

go Franciszka Gustawa, i pozostawił 15 legatów : warzyszy, którzy podczas badania lokalu przez 
Dla bóstw, które uwielbiał ongi i małoletnim nie- 


J pong l l - policję, pracowali w minie. Bez przerwy praco- 
ślubnym dzieciom. Ponajwiększej części pozapisywał | wali dwaj ludzie w minie — w przeciągu 24 
swoje domy. Dla nbogich Wiednia zapisat 2000 zł. 


godzin dwukrotnie ich zwolniono. 
-—  Lekarki. Na paryzkim fakultecie medycznym Bogdanowicz mówi o celach partji terrory- 
jest obecnie 39 słuchaczek, między temi: 11 An- 


stycznej. Podług niego był wystrzał rewolwe- 
gielek, 10 Francnzek, 9 Moskiewek, 5 Ameryka-|rowy Wjery Zazulicz wlaściwym bodźcem po- 
nek, I Węgierka, I Polka, 1 Rzymianka il z [n- | wstania partji. Uczucie zadośćuczynienia, wy- 
dyj Wschodnich. wołane podniesieniem ręki przeciw gwałtom 
organów rządowych, przyspieszyło rozwijauie 
się zapatrywań, które utworzyły podstawę or- 
ganizacji terroryzmu. Podkopauie czyli też zni- 
szczenie powagi rządu nie jest zamiarem terro- 
rystów, którzy jedynie stworzyć chcą uregulo- 
wane stosunki prawne. 


Prcczs powinien się skończyć 15. b. m. 


* 
* * 


Główny i jedyny przedsiębiorca budowy 
fortyfikacyj warszawskich Moskal M. St. Dani- 
łów ogłasza w Dniew. Warsz. o rozpoczęciu 
się robót, których według kontraktu z rządem 
nie może odnajmować częściowo. Widocznie 
rząd moskiewski obawia się, ażeby Polacy nie 


welli, gdyby porobiono zmiany w §. 75. (o wy- Teatr hr. Skarbka 


jątkach dla Galicji, Bukowiny itd.) z 
Wiedeń dnia 13. kwiesnia. Z Izby posłów NOPESI TO ozrzedekiego. 


Zacharjewicz składa przyrzeczenie. Minister handlu W sobotę dnia 14, kwietnia 1883 roku. 
przedkłada projekt regulacji  koncesjonowanego Po raz dragi: 


przemysłu budowuiczego. Minister obrony krajo- F IE D ORA 


wej. Wełsersheimb, odpowiadając na interpelację 
w sprawie powołania IV. klasy popisowych, oświad- | Dramat w 4ch aktach z francuskiego Wiktoryna 
Sardou, 


Berlin, dnia 13. kwietnia 
godzina 5 minut 36 po pofndniu 
Rosyjs. bank., 202.50 Akcje kredyt. 542.50 
Lombardy 254 50 Galjcyjskie 132.20 
Kolej rumnós., —— Austr. bankn. 170.95 
a ka we Lwowie, 
ktuckera “riek 


Specjalności i środki uniwersalne francuskie i inne, tak 
przezemnie jak przez inne firmy ogłaszane, 


cza, Że to miało miejsce tylko w tych krajach, 
gdzie była konieczność skompletowania wykazaną, 
przyczem jednak postępowano ściśle według istnie- 
jących ustaw i z największą względnością, 

Minister handlu Pino odpowiada na inter- 
pełacje Naborgoja względem nadużyć rybaków pod 
Chioggią, zapewniając, że organa rządowe odebrały 
surowe polecenie czuwania nad bezpieczeństwem 
i wolnością żeglugi w obrębie jednej mili morskiej 
od brzegu. - 

Schoenerer i Fiwnkranz stawiają wniosek 
obniżenia okresu sessji Rady państwa z 6 lat na 
na lat 3, któryto wniosek mie znalazł jednak 
dostatecznego poparcia. Z przedłożonego terna do 
najwyższego trybunałn psństwowego proponowana 
w miejsce ministra Ziemiałkowskiego : Marcelego 
Madejskiego, Stojanowskiego i emeryt. radcę dwo* 
ru Borońskiego, poczem przystąpiono do dalszej 
szczegółowej dyskusji nad projektem czesko-mo- 
rawskiej kolei Transwersalnej. 

Ostatecznie przyjęła Izba cały projekt ustawy 
o tej kolei, po dłuższej rozprawie tylko nad §. 9 
dotyczącym eksproprjacji drobnych kolei już istnie- 
jących. i 

Następne posiedzenie jutro; na porządku dzien- 
nym nowella szkolna. 

Wiedeń d. 14. kwietnia. Posiedzenie Izby 
posłów. Poseł Gudenus złożył mandat. Rząd 
wnosi kredyt dodatkowy w kwocie 40.000 złr. 
na żandarmerję w Galicji i Czechach. Weszły 
liczne petycje w sprawie nowelli szkolnej. Kolej 
Morawsko - Transwersalna przeszła w trzeciem 
czytaniu. (Niemieccy posłowie z Czech i Mora- 
wy głosowali za nią.) Lienbacher zdaje sprawę 
z nowelli szkołnej. Beer motywuje w imieniu 
mniejszości wniosek przejścia do porządku dzien- 
nego. 

i Praga d. 13. kwielnia. Na przydybanem na- 
gle zebraaiu socjalistów aresztowano 5 osób; 
znaleziono broń, amunicję i pisma socjalistyczne. 

Preszburg d. 13. kwietnia. Spanga (wyma- 
wia się Sponga) został aresztowany na donos 
kobiety, utrzymującej dom podejrzany. Nie prze- 
czy, że się znał z Titelym i Jaworem, ale prze- 
czy, jakoby należał do zamordowania hr. Maj- 
latha. 

Budapeszt d. 13. kwietnia. Aresztowani 
pod zarzutem zamordowania Majlatba, zawikłali 
się wprawdzie w sprzeczności podczas przesłu- 
chania, ale dotychczas zgoła do niczego się nie 
przyznali. 

Londyn d. 13. kwietnia. Posiedzenie Izby 
posłów. Na zapytauie Raikesa odpowiada Glad- 
stone: Mylnem jest doniesieuie, że cesarz nie- 
miecki jako król pruski objawiał zamiar odstą- 
pienia od konwencji co do ewangielickiego bis- 
kupstwa w Jerozolimie. Prawdą jest tylko tyle, 


Klątwa galicyjskich rabinów i 
cudotwórców napisal Zygmunt Fryliug. 
Cena egzemplarza 20 ct. 

Do nabycia w administracji „Gazety 
Narodowej“ i w księgarniach. 


A, 


"POCIĄGI KOLEJOWY 


podług zegaru lwowskiego 
Przychodzą do Lwowa : 

Z KRAKOWA: o godz. 5 min, 40 rano pociąg po 
apieszny, o godz. 9 min. 27 wieczór pociąg osobowy, o 
godz. 11 min, 20 przed południem mięszaay. 

Z CZERNIOWIKĘC: o godz. 10 min. O wieczór pociąg 
pospieszny, o godz. 4 min. 5 rano i o godz. 3 min, 53 po | S8 
południe pociąg mieszany. P" 

Z PODWOŁOCZYSK: na dworzec w Podzamczu o] $$ 
godz 10. miu, 30 wieczór pociąg pospieszny, o godz 3 min. | & 
13 rano i o godz. $ min. 3% po południu pociąg mieszany 

Z PODWOŁOCZYSK: na dworzec główny lwowski 
o godz. 10 miu. 3% wieczór pociąg pospieszny, o godz. 8 
min. 50 rano i o godzinie 4 min. 123 po południu pociąg 
mięsznuy. 


Q 


August Schellenberg 


wo Lwowie, i 
%* dam bankowy ikanter wymiany § 
poleca na ciągnienie najbliższe c 

4. maja, 
Losy Czerwonego Krzyża 


austryackhie. 
GŁÓWNA WYGRANA 


złr. 100.000 w. a. 


KWITY POBOROWE na pięć tych losów wj 
25 ratach miesięcznych po złr. 3. w. a. 


AE SRE W EEN AREST NE ST ROZ RIM 
| ZZ i ETWA Pra. Sn] 


iarniz: a pana SABOURDY, 
Ziarnka z Kreozotu O OUE DT, 


nikomu, stanowią nieomylny środek przeciw „słabo: 
ściom piersiowym, suchotom,„ zapaleniu oskrzeli i 
astmie*. — Nabyć mozna we Lwowie, w aptekach 
pp. P. Mikolas'ha, Nablika i Krzyżanowskiego, 


Przyjechali d. 14. kwietnia 1883. i 
Hotel ZORZA: Dr. I. Rostafiński z Krako- | $ 
wa, K. Glogier z Czerniłowa ruskiego, M. Komar- |] 
nicki z Horpina. ; 
Hotel LANGA: Dr. Bardach z Stanisławowa, | 
I. Kusiba z Tustauowic, E. Felsen z Przemyśla. 
Hotel EUROPEJSKI: R. Kohu z Tryestu, |$ 
I. Sulzer z Wiednia, W. Pociejko z Rosji, I. Hell- |$ 
masberger, M. Buxbaum, I, Maxintrak i H. Kupa z|Ẹ 
Wiednia, A. Kochanowski z Czerniowiec, A. Udry- || 
cki z Mostów wielkich. 
Hotel ANGIELSKI: I. Winnicki z Boryszko- 
wie, I. Olszański z Łuczyc, W. Rogojski z Tarno- 
wa, B. Young z Prosinowa, 


Lwów z Izby handlowej, 14. kwietnia 1883. 
1. Akcje za sztukę 
bez kupona bieżącego płacą żądają 
Koloj gaiie. Kar. Lud. 200zł, m. k. 307 — 310 
„n  lwow.-czern.-jass. 200 zł. w.a. 170 — 173 — 
Banku hypot. galic. po 200zł. w.a. 303 — 309 — 
„ kredt. galic. po 200zł. w. a. 250 -— 255 -- 
». Listy zantawne za 100 zir. 
bez kupona bieżącego 
Tow. kred. galie. 5 pre. w. a. 97 80 98 80 
` r 0 6 gg Wa Ek 89 20 90 50 
A L „ B „ okresowe 97 80 98 80 
- A a 4 „ lo841', 1 86 30 67 60 
Bankn hyp. galic. 6 pre. w. a. 102 — 103 - 
< -= aani gg. EW. h, 96 80 97 80 
4 ci + 5 „ 10% pr 100 — 101 
Listy dłużne g. z. kr. wł. 6 pre. 101 — 102 50 
U nn A nm 5 a 938 — 25 
3. Listy dłużne za 100 złr, 
Ogól. roln. kred. zakład dia Gal. 

i Bukow. 6 pre., ios w 15 lat. a— A= 
4. Obligi za 100 złr. 
Indemnizacjne galic. 5 pre. m. k. 9850 98 75 
Oblig. kom, zak, kr. wł. Śpr. w. a. 95 — 98 — 
Pożyczka kraj. zr. 1873 6 pr. w.a. 101 — 103 — 


TN PŚ w + u ., 


ME anre 


| "Go jedwabne surah, satyna 
morvoilleux, atlas , adamaszek, 
jedwabny ryps wysyła na pojedyncze suknie 
łub w całych sztukach z opłatą cła do domu „Skład 
fabryczny towarów jedwabnych G. HENNEBERG“ 
(król. dostawca nadworny) w Zurychu. Wzorki od- 
wrotnie. List do Szwajcarji frankuje się 10 ct. 


Herbatę karawanową, 
wyborną, lądem sprowadzaną , 
tylko w jednym gatunku, 
poleca funt wagi rosyjskiej po 3 złr. 


skład materjałów 


Adolfa Inlendera 


w BRODACH. 


EEn uA 


Gospodarstwo, przemysł i bandel, 


Wied ń d. 12. kwiet. Na dzisicjszy targ do- 
wieziono : 1323 szt. nierogacizny, 4374 sztuk cie- 
ląt, 4140 sztuk owiec. 

Płacono za nierogaciznę Od 34 do 43 zł. za 
100 kilo żywej wagi. 

Za cielęta od 34 do 44 zl, wyjątkowo po 54 
zl. za 100 kilo mięsa. 

Za owce eksportowe po 26 do 33 zł. za pare, 
i po 42 do 52 zł. za 100 kilo mięsa. 

A. Krzysztofowicz & Com. 


Praterstrasse 43. obznajomiji się jako przedsiębiorcy z wymiara- że rząd niemiecki w imieniu cesarza wystoso- B. Losy. Album mebli kaaas GL: po 

albo Caffe-Stierbóck. mi profilów fortyfikacyjnych i nie użyli tego do wał do lorda Granvilla notę, wyrażającą Za” | Miasta Krakowa í - 18 ~- 90 -- |Cena 1 zł. u Je 6. & L. Franki, Tischler und 

Wiedeń dnia 12. kwiet. Na dzisiejszy targ |swoich celów. Na złodzieju czapka gore... miar zę REA miażnych "A ię w „ Stanisławowa . . 22 - 24 - TED. AE e PŁiógicł, mebli EGO a: 

dowieziono: Cieląt 4374 zabitych wieprzów 729 * cji; komunikacja pisemna jednakowoż nie do- 6 Mcnety. y telnej „i taniej. F 2—6 

żywych zaś 1323, zabitych owiec 250, żywych s RK ALT szła jeszcze do tego, aby.można zapuszczać się | Dukat holenderski . . 550 5 66| ———-. =: 

owiee 3840, jagniąt —. Z Charkowa d: noszą, że tamże miano are- | w szczegóły. Następnie wniósł Gladstone mesaż, | Dukat cesarski . è 556 6 66 Do pana Juliusza Schaumanna, aptekarza w 
Cielęta płacono 34, 48 do 56 zł., — wyborne sztować dwóch studentów Polaków, podobno |wyrażający Życzenie królowej, dania Wolsele- | Napoleondor ; . . 9 43 9 53| Stockerau. i 

— Æ zł Piekarskiego i Sławińskiego. U tego ostatniego |jowi i Seymourowi i ich najbliższym męzkim | Półmperjał rosyjski . ś 974 984 Z ukontentowaniem donoszę panu, że po Wy- 

Zabite wieprze 48, 54 do 58 zł. znaleźć miano jakąś „polską  proklamację*.|spadkobiercom rocznej pensji 2.000 ft. szterl. | Rubel rosyjski srebrny ' 1 55 1 66 | „ycia jednego pudełka pańskiej sławnej soli żołąd- 

Zabite owce 40 do 48 zł., — żywe owce cięż- Pierwszego według krążących pogłosek miano|za ich zasługi w czasie kampanii egipskiej. 4 » _ Papierowy s 1 17'/, 1 19'/, |Kowej, ustały moje cierpienia i jestem zdrów. Obe- 

kie dla eksportn od 50 do 60 zł., -- lekki towar od już uwolnić, drugiego nie. Jacy to Polacy, oka- Cannes (w południowej Francji nad mo-|100 marek niemieckieb e 58 20 68 90 cnie upraszają niektórzy z moich współcierpiących 

42 do 45 zł. za 100 kile mięsa. zuje się z tego, że pierwszy po polsku mówić|yqzem) d. 13. kwietnia. Zmarła tu arcyksiężna | Srebro . . ` 4 ~ = 77 — |o ten wytworny środek, upraszam tedy o przysła- 


Kupony w srebrze > - -= m 
T | || 0) 
KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ. 
Wiedeń, dnia 14. kwietnia 1883 
godzina 1 minut 45 po połndniu: 

Losy kredyt. 171.75 Węg. akcje kr. 312.— 
Anglo.-austr, 116.50 Unionsbank 117.40 
Kolej Kr. Lud. 308,75 Nordbahn 2/8,— 
Kolej Połud. 147.80 Kolej Alföld. 170.50 
Kolej Elżbiety 216.50 Kolej lw.-czern, 171.— 
Węg. Nordostb. 157.75 Wied. Comnuał 123.— 
Węg. obl. p. zł, 98.25 Weg. kolejzach. 165.75 
Kolej siedmiogr. 110.30 Losy tureckie 27.25 
Renta, węg. 6°/, 120.40 Bankverein 110.— 
Ros rubel. pap, 1.18.*/, Losy węgier. — = 
Galic. indemn. 99.25 Marki niemiec. —— 

Csnosobienie: © hwiejne. 
Wiedeń. dnia 14. kwietnia 


Marja Antonina. 

Monachlum d. 13. kwietnia. Przybył tu 
książę Aosty. 

Berlin d. 13. kwietnia. Komisja drzewna 
rajchstagu niemieckiego przyjęła 11 głosami 
przeciw 10 resztę projektn rządowego (0 pod- 
niesieuin cła od drzewa), przyjąwszy wniosek 
mniejsze cło od drzewa do cembrowania ko- 
palń, a odrzuciwszy zniżenie cła od klepek 
heczkowych. 

Bruksela d. 13, kwietuia. Tutejszy poseł 
angielski ma zostać ambasadorem przy dworze 
włoskim. 

Dublin d. 13. kwietnia. Brady został przez 
sąd przysięgłych uznany winnym zamordowania 
Burkyego i skazany nie śmierć. 

Fryburg d. 14. kwietnia, W procesie o wy- 
padek kolejowy pod Hugstetten wszyscy obwinieni 


Jagnięta za pare od - do — zł. 
Galicyjska nierogacizna od 35, do 42 zł. 
Średnio ciężka węgierska od 48 do 56 zł, za 
cężkie bagony od — do — zł. za 100 żywej wagi. 
Wilhelm Amirowicz & K., Schela, 
Vfeh-Commlssions-Geschiift 
Wien 
III, Pfefferhofgaase Nr. 1. 


Telegramy Gaz. Nar. i ostatnie wiadomości. 

W petersburgskim procesie nihilistów prze- 
słuchano 11. b. m. podsądnego Stefanowi- 
cza. Zeznania jego dotyczą głównie sprawy 


czehryńskiej. Stefanowicz obstaje przy zezna- 
niach, poczynionych w śledztwie, twierdząc, że 


nie mi 5 pudełek pod moim adresem. 
Z poważaniem 

lan Miihrer, vugo Hansberne. Rimegg, 5. 
lutego 1883, 

Do pana Franciszka JI, Kwizdy, apte- 
karza obwodowego w Korneuburgu. 

Wielmożny panie! 

Powodem dla czego piszę tych kilka wierszy 
jest to, że cierpiące jeszcze z czasów moich służbo- 
wych na zastarzały i prawie nieuleczalny reuma- 
tyzm i gościec, wskutek użycia pańskiego plynu 
goścowego, wyleczyłem się zupełnie z moich cierpień, 

Niemiecki Brod, 14. marca 1882. 

Z uszanowaniem 
Antoni Ziwny, 
emeryt. c. k. kancelista sdu powiat, i 
posiadacz złotego krzyża zasługi. 


nie zdoła, a drudzy srodze kaleczy ten język. 
* 


* LJ 
Wiedeń d. 14. kwietnia Pryw. Wczoraj by- 
ła tu u ministra handln deputacja pod przewo- 
dnictwem burmistrzów z Tarnobrzega i Kolbu- 
szowy z prośbą o pokierowanie lini kolejowej z 
Rzeszowa do granicy kongresówki na Kolbu- 
szowę, Majdan i Tarnobrzeg (a nie na Nadbrze- 
zie), Minister odparł, że sprawa jeszcze nie doj- 
rzała na tyle, aby mógł już coś przyrzekać. 
Wiedeń d. 14. kwietnia. (Pryw.) Z prawicy 
oprócz posłów polskich, wezmą udział w roz- 
prawach nad nowellą szkolną pp, Rieger, Kvi- 
czala, Ryszard Clam-Martinc, Weber (Czesi), 
Oberndorfer, Oelz i Giovanelli. 
Rozprawie ogólnej umyśłono poświęcić dwa, 
a szczegółowej pięć dni. Większość dla nowelli 
jest zapewnioną. Z Polaków chyba tylko Gnie- 


wyzyskiwał tylko dla owych celów pogłoski, |wosz uchyli się od głosowania (ob. „Lwów“ ;|zostali uwolnieni. Wszystkie koszta ponosi kasa godzina 10 minut 45 przed południem Do nabycia we wszystkich aptekach. Główny 
obiegające pomiędzy włościanami ; ponieważ wło- chodzi mu o $. 48; czyżby wśród beamterji mi- | państwowa. Akcje kredyt. 816.80 Anglo-austrj. 11650 | spad w aptace obwodowej Franciszka Jana Kwizdy, 
ścianie myśleli, że car Aleksander II. stoi po|nisterjalnej przerobił się na żydka bezwyzna- Rzym d. 14. kwietnia. Moniteur de Rome |Kolej Kar. Lnd. —. Kolej Połudn. 148.10 


„k.d $ 
Unionsbank 117.50 Napoleondor 9.481 y c ostawcy w Korneuburgn 


ich stronie, następca zaś tronu przeciwnie, wy- ndor 
Roszyj. banku. 1.18*/, Usposobienie : silne 


p niowego; p. r.) — Koło polskie uchwaliło w |donosi, że Watykan wręczył Sehlözerowi odpo- 
stąpił więc jako komisarz carski celem wezwa- 


trzeciem czytaniu głosować przeciw całej no- |wiedź na ostatnią notę rządu niemieckiego. 
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'!Pięć medałów zasługi i list pochwalny!! : ; 
j inst: i l rystów i Przełożcny zakładu mieszka w samym zakładzie i prowa si cało kiero- rzew bornej 
Znakomite powodzenie i powszechne uznanie, jakie zyskały moje wyroby Najnowszy: optyczny » instrument kieszonkowy. „dla, „turystów wnictwo. D karskie leczenie przez przełożonego oinosi s:ę do skrzywisnia p y 
i przokszťało: nia ciała, niekształtności i zapaleń kości i stawów, skróceń su- 
chych żył, ubyttu i sparaliżowasia muszkułów Krewni pacjenta mogą sobie 
dowolnych wybrać lekarzy d» konsylium. Troskliwa opieka i utrzymanie wy- 
chowanków tak w osobnych jakoteż wspólnych pokojach. Cwiczenia gimna- 
styczne nauka w dziedzinie nmiejętności ścisłych, morach, mnzy ki. Bliższe 0- 
mówienia, konsultacja, programy ł przyjęcia w Zakładzie od godzioy 2—4. 
80 1—6 Dr. Weil, o. k. radca i dyrektor, drwi 
LEESE À 2881 8—? pół kilo 


- Nr. 0. „ASSAM-PECCO- MANDA- 
RIN , najprzedniejsza mie- 

szanka aromatyczna zł. 5— 
se 1. „TASZU* Perła Chin, żół- 


3 2 o Ewintowa Ę WM n 4.40 
Nasiona na r. 158 .mTUNTOJGZAN PeomAs, "S" 


mieszkańców wiejskich i t. p. przez „Suez* sprowadranej 


pokazuje na 3 do 4-milową 
odległość czysto i wyraźmie. 
Nowo wynaleziony instrument sałada 
A się z 2 optycznych soczewek, które 
/ pizytwierdzić można na dowolnaj lasce, i jest o wiele więk: 
szej doniosłości, jak polowe dalowidy, przezeo znalazł po- 
A wszechny przyklask. Szczególnie podozas. wycieczek można 
A go najlepiej użyć. 
mę. Ze szkatułką kieszonkową zł. 1.26 , lepsze zł. | 75, nader doskonałe z 
większemi soczewkami zd. 2.50. — (Odprzedającym rabat.) : 
Me. Baroscop dokładna wskazówka zmiapy powietrza zł. 2, najl. wł. 2.75. 
Wysyłka za gotówkę lnb pobraniem. 1041 1—10 
Jedynie i wyłącznie do nabycia u 


Klingl & Baumann, we Wiedniu, 


I, Tegethofstrasse, nr. 8. 
G£. Nowe ilustrowane cenniki ozdobione przeszło 200 pystnemi ilustra 
awi najnow. wyn lasków zx nadosłariom 15 ot (w znaczkach pocztowych) franco. 


na włosy, zniewaieją mnie do podania do publicznej wiadomości, że 


PILLIPTON 


włosom siwym i wypłowiałym po kilkukrotnem użyciu przywraca piękny 
uaturulny kolor. Pilipton nie farbuje, lez tylko odmładza włosy, które 
pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pierwotną barwę. 
Cena flakonu 1 zł. 50 ct. 


= WALENTIN == 
najsilniejsze wypadanio włosów w przæwięgu dwóch tygodni wstrzymuje, 
cabuiki włosowe wzmacnia i do wytwarząnia i porostu włosów pobudza. 
Miejsca wyłysiałe nieprzedawnione pod działaniem tego środka pokrywają 
się pięknym włosem. Cały flakon 3 złr. Pół flakonu 1 złr. 60 ct. 
toaletowe, hygieniczne, kosmetyczne, do golenia brody, gli- 
Mydła cerynowe, i c p. Z różnemi zapachami tak do twarzy, fak 
do rąk od 10 ct. do 1 zł. 


Środki do wyWabiania plam. 
NIGRETINA. 


Po długiem doświadczeniu udało się mi wynaleźć wyhorny środek do na- 


erbaty 


chińskiej, 


DUE —7-SSRRTZNNRORAOW DOWRWRCE | | io świe e 
DALO WID Æt] Ortopedyczny zakład Wihring Cottagegam, Nr. 3. so nblorm maj srogo 1588 r. 


3. NANDŻY - czarna mocna „ 3.20 
4. SOUCHONG mało narkot. 2.80 
5. CONGO fam. dobr. „ 2— 
6. PROSZEK herbaciany s» 150 
7. WYSIEWKI znajlepszych 


Wszystkie gatunki najwyborniejsze , całkiem Świeże i 
wypróbowane — jarzyny kuchenne, jako to: nasiona kara- 
fiołów, włoskiej kapusty i głowiastej, kalarepy, sałaty, rzod- 
kiewki, ogórków i t. p., buraków pastewnych w Ściu gatun- 


herbat 1.70 


jast fak i łosów na trwały i piękny kolor czarny lab "r" à ; | Aa. 4,8 
Z hy dueila, ószkodiw iw sanio wani bardzo prosty. kach, traw pastewnych 1 gazonowych, koniczyny, różnych n8 be 0 a dsiejE 4 
; Cena I ztr. h kb e kwiatów najmodniejszych w sortymentach i w małych ilo- 4 PARĄ roy, skrzynk. » 4— 
Olejek taninowy, 97578 skórę, wzmacnia i pobndza włosy do oro 5 Rerwow ściach, po cenach miernych. t62 8-? * 10. CZARNA KARAWAN e „ 3.09 
” porostu. Flakonik 50 ot. Polecam również bukiety i wieńce Ślubne z kwiatów 2 


WA Wereszczenki, fant ros. „ 4,80 
„ 11. KWIATOWA karawanowa 
Wereszczenki funt ros, ` y 6— 
poleca i rozseła handel 


, Co to są nerwy? j 
Nerwy są właściwymi poś-ednikami każdego uczucia, 
one odbierają wszelkie wrażenia zewnętrzne i udzielają 
ich nam. Jak różnorodne sa przyczyny ; tak rozmaite są 


wzmacnia cebulki włosowe i zapobiega wypa= 
Pomada chinowa, go włosów. -— Sło 80 ot, o 5 


at x do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łu- 
Woda eńska pieżu, ożywia, utrwala barwę i połysk tychże, — 


świeżych zawsze z gustem najpiękniejszym wyrobione, 
FIandel nasion 


ey C] m 
Flakon 80 ot. objawy chorób nerwowych. W pierwszym rzędzie Ścią- Ka rolin y G eistler SŁ. Markiewicza 
J IEN A 'YOVVICZ gania wię nerwów następuje cgólne opadnięcie ciała i u- 
, 9 padck sił, impotencja i pomazania nocne, nikłość pa- pod „Wiosną* we Lwowie, w Rynku. l. 43. 
1383 1—? magister farmacji i chemik sądowy. mięci, bladość twarzy, zapadłe i z niebieskiemi obwód- Ba = FA JFEEN AJ AFEEJ AT | 


kami oczy, bmak humoru, bezsenność, migrena, boleści „liczba nw. 158, st. 39, glówny Rynek, Lwów. 


w krzyżach i pacierzu, kurcze histeryczne, zatwardzenie, 
ięk bez przyczyny, unikanie wesołego towarzystwa, oiarpienia kobiece, osła- 
bienie anemia, bole ranmatyczne i gośócowe, drzevie rąk i nóg it. d 

Wazystkich powyżej przytoczonych chorób nerwowych nie usuwa żaden 
inny znany dotąd w medycynie, środek tak niezawodnie i z taką dokładnością jak 
Dr. Wrnna proszek peruwiański (wyrab. z zióż peruwiańskich). 
954 B 9—80 Za nieszkodliwość ręczy się: 


Cena jednego podełkae wraz z dokładnym przepisem złr. 1.80, 
A mają PP. kytekarse: we Lwowie: Z. Nucker, w Krakewie: W. Radyk, w Czerniaw- 
on: 


Nabyć można: we LWOWIE w Fabryce ul. Kopernika 1. 8. 
i Filii w Krakowie Sukjeunice 1. 20. 


Ogloszenie. 


Zwyczajne Walne Zgromadzenie członków jj 

e O : 0- 

j Towarzystwa kasy _ Zaliczkowej sh Gródku, Stowarzyszenia WA Gheh: Fr. owski, jen, ajent w Wiedniu, Al. Gischner, dypl. apt. IR, Kaiser Jonefst. 14. 
wanego z nieograniczoną poręką, odbędzie się w w Tarnopola apt, F. Jamragiewics. 


w Niedzielę, dnia 22. kwietnia 1883, == 


o godzinie Stej z południa w sali posiedzeń Rady powiatowej gródeckiej. c A EAE A NT 5 
Porządok dzienny: 8 Kunz & Mossmer ? 
= 


KAWĘ 


oszpośrednio z Trycstu wysyła w najlep- 
a szej kosal: p 


S. Ascoli. 


w Trjeście, 

w b-kilogr. workach franco i z opłatą 
cła za pobraniem: 

MOCCA prawdziwa arabska, nader wy- 

CEYLON domorjdda i. 720 do zł. 8 

A Ą 3 n P |) 4 zł. 7. o zł. 8.80. 

najnowszej koustrukcji, nader praktyczne i trwałe, tndzież wszelkiego rodzaju (CORA niebiesko-zieł. zł. 7.40, 7.40 do 8.50. 

bandaże, przepaski na brzuch, angiel. i francuskie pończochy RQ |jĄyvĄ od z<, 6.C0, 7.20 do zl. 7.b0. 

żyły kurczowe, najuowsze suspenzorja wszelkie chirurgiczne towary |pyi) zł. 5.40, 5.75, 6 do zł. 7.20. 

gumowe i wszelkie artykuły, służące do pielęgnowania chorych. MIESZANKA najszl. gatunków zł. 7. 


O. Neupert, daw. J. G. Zieger, we Wiedniu. Mesyńskie pomarańcze prima 25 — 35 


1 -B'i ytryny 85 do 40 sztnk w 
założ. w r. 1878, I. Graben 29, wewnątrz Trattnerhof. Skład ainkin yi al- TURLI y 


: a koszu 2 zł 
ności. Wysyłka rychło i pod dyskrecją za pobraniem. Olbrzymie pomarańcze w Jeruzalem 


15 do 46 sztnk w koszach zł, 2.40. 
Wyborne orzechy kokosowe nader wiel- 

kie 2 sztnki zł. 1.60. 

Dokładne cenniki na żądanie gratis 
i frarco. 1094 1—3 


Bandaże rupturowe 
elastyczne 


1. Sprawozdanie dyrekcji z czynności za rok 1882. we Wiedniu, I. Seilergaase 4. 


2. Sprawozdanie komisji rewizyjnej z dokonanego sprawdzenia ral polecają, swój dObrzó Arortowaiy 996 1—4 


chunków za rok 1882. pu : skład płócien, bielizny stołowej i bielizny 
3. Załatwienie rachunku i bilansu za rok 1882, a ewentualnie u- Wyprawy śŚlabne -€g 
dzielenie dyrekcji absolutorjum. po różnych cenach w zapasie. Cenniki i wzory gratis i franco. 


4. Żałatwienie wniosku co do rozdziału czystego zysku z r. 1882.| NEPNPNPNPNPNPNANE NE 4 NONE NENERENENERERENERENONENAE RA n 
3. Wylosowanie 3 członków Rady nadzorczej, następnie uzupełnia- T DERAS 


jący wybór w miejsce tychże. i Racjonalnym i doświądęzonym środkiem leczącym 
6. 


Wybór komisji rewizyjnej. © Ó > 
7. Wnioski członków. cierpiących na pluca, 
bladaczkę, niedokrewność, 


Za legitymację służy książka udziałowa. 
Oznajmia się zarazem, że rachunki zostały wyłożone w biurze Sto 

przeciw tuberkmłoma (suchotom) w pier- 
wszych okresach, zapalnym i chromi- 


warzyszenia do przejrzenia przez członków Towarzystwa. 
cznyma katarem płacowy m, wszel- 


Z Rady nadzorczej 
powiatowego Towarzystwa kasy zaliczkowej w Gródku, 

kiego rodzaju kaszłowi, koklnszowi, 
ehrypce, dnaszności, zaflegmałe- 


dnia 12. kwietnia 1883. 

+€3-00-0->->4 

BĘ” "a mia, dalej dla skrefalicznych, ra- 
„a Krople cudowne na zęby 5 


W zażywaniu przyjemnym, lekko i b z boleści działającym Śred- 
diem rozwalniającyme, zalecającym się szczególnie cierpiącym na 
hemoroidy, dalej pamiom i dz eciome, są z indyjskiego owocu 
tamaryndowego w łaboratorjum Gi. Helia starannie sporządzone 


“Pastylki tamaryndowe, 
które w swej skuteczności rósnają się bezwzględnie francuskim: prepara- 
tom, a przytem mają tę korzyść, że są znacznie tańsze. 
Qena pudełka 75 ct. a- w. 

Pastylki tamaryn:owe G. Hella sprawiają w przeciwsta= 
wienin do drastycznych pigułek tego rodzaju, naturalne r. zmięk zonie zą- 
wartości w kanale odchodowym, nie sprawiają żadnych boleści i są na 
zatwardzenie i wszystkie ztąd pochodzące cierpiemia wyborzym 
środkiem. Ą : i ; 

Na sporządzenie napoju orzezwiającegoe przeciw kongestiom, 
migr nie, nudnościom, przeciw wszystkim z wyższą temperaturą i febrą 


uego drobiu rasowega. osd vb na 
wege i dzikiego. — Cenniki gratis, 
Gwarancja do 50 pre. płodności jaj. We 
Hchaeckenburger. L, Wiener-Race- 
"Fis półek V, Hartmamnga. 1. 
130 1- 


Torby od molów. 


NEW EE Z alone di VOEN EERO G MAc A 


ołączonym chorobom i jako przyjemnie rozpuszczający środek, służy w i ch i rokonwalescen- u Z ; 
uj Spa ty TARŁA a A lm Ak > „e wg, śą z Lufidichter 

wyrobu apte Ekstrakt tamaryndowy a = 

J. L Wisłockiego w Jarosławiu który w flakonach po 76 ot. sprzedaje się. Y S (i syrop żelązisto-wa pienny z a s 

0 3 g , Heila prep*ruty tamaryudowe się rzetelnie 1 troskliwie 2 rofesora Juljusza Hierbabny we Wiedniu. $ H EE 

uśmierzają ból zębów natychmiastowo nawet w wypadkach, gdzie wszyst- sporządzonym środkiem lekarskim, które prawdziwe do nabycia sej w na- SKUTKI: dobry apetyt, spokojny sen, wzmagająco się tworzenie EM] Ea 

kie inne zastos 'wywane środki bezskutecznowi się okazały, stępujących składach; we LWOWIE w aptece P Mikolascha i Zygm.- Ruo krwi i kośel, zwolnienie kaszlu, rozpuszczenie legmy, ubywanie > M E |- 

Flakonik kropli do zębów 59 et. kera; w KRAKOWIE u E Stockmara i K. Wiszniewskiego. 5491 2 24 mocnych potów, espałości, przybywanie ogólnych sił, powolne zaskie- B 

Fiakonik wody do ust 60 i 40 centów. pien:e (ulgosenie) tuberkułów. | E 
Niezawodny płyn na odgniotki Pismo uznania. , EE 
usuwający nagniotki bez bolu w przeciąga dni Smiu. — Flakonik 50 ct. Materje na ubrania Do p. Juliusza Herbabny, aptekarza we Wiedniu Eg 2 


a LJ 
Składy w apiekach następujących miast : tylko z trwałej i dobrej wełny owczej, dla średniego mętózysny, B metr b alan Petr ie] be nę ro a T papo” f Stary praktyczny wynalazek. 


Brzołany Way Hayder | Sembor  Wny Aleksiewicz z iopaej wała aeae m E wołay Hb ała ma w JC- nio złożył mojej podzięki za ten wyborny środek le-mmicxy, który mie T Borji romeochiie ywa tez. Boz 
Brody BBI „20 488 goc n branie z znpełnie doskonałej wełny 12 zł. 40 ct. War. 1575 wylecz pay pia płucowego; dziś dowiem mogę kosztów przechowania Zawsze pod ręką, 
Cioko mioo n Zopoth Tłuste i > enki IPledy do podróży sztuka zł. 4, 5, 8, i 12 zł. się A gie FA 12 J. Aigner, `  MINie potrzeba proszku od molów. Zaboz- 
Czorikków ”- Noa Trembow Q » Lipnicki ' Wykwintne materje nanbrania, na spodūie, tużurki, sa- pod Gli j inspektor o. k. domu kary w cöllersdorf. pieczenie od zaraźliwych chorób z powo- 
TAM » Rudk Tyśmienica m Kobuzowski rzutki, płaszcze na dbszcz, tyfel, gunię, sukna komisowó; kamparny, bite- i faszok’ ‘podfosforo syropu wapiouno-felasi- du unikania zblibenia się z obcem futrem. 
Kołomyja. " sido p Tinmacz »  Szańkowski wioty, trykoty, perwiany, doskiny, sukna na bilardy poleca Pe BoE E T Bra a „Ja awg Skuteczność dobrą u moich Od 3 a wyżej tanid franco Pierw- 
z Wadowice K ki r kła abryeczny z enri : i Ó | sata w ry See Ę 

Musy n Mowgor © | wadoi,  sczwii Jan_Stikarofsky, s" Bernie zakot 1800 | || 000 psieriagoh ma piaca i niodokrownoi ore Prana [Erden u bom tpm ta. "is 1-2 
Podwałicsycij T E peat Złoczów TEA. „ Próbki franko. Próbki dla krawców bez franco. ' Wysyłki za pobra- 31008A V. MATOS » rzełożona wióstr de Notro Dame. 
Stanlałdwów ” Beil Založ * Makowski niem nad 10 złr. franco. Bzczycąc się zaufaniem wielu odbioreów, którzy” A az +2 EÓŹYRZEME ! r e 
Stryj p Żotkiew 2 Da dl M: zamawiają materje nie widziawszy próbek, oświadczam, źe towary w ten —g 00 ct. więcej za opakowanie. rno, 

na x wy JL p km sposób zamówione gdyby się nie podobały, przyjmuję napowrót. Wzorów „BJ Cena flakonu 1 zł. 25 ct., pocztą O 2 AA i ulkta, Ś wierająca 

1381 1 4 . L. WISŁOCKI. czarnego peruwianu i doskinu nio mogę przysłać, albowiem tego rodzaju JH ' Do k»żdej flaszki dodana jest broszura dr. Bchwsisera, 8 


5000 dukatów p'acę gotówką temu, 
ktohy za pomocą mojej nowo-wynalezionej 
i nieżawodnej kombinacji nie wygrał teras. 
Wszystko inne jest zwykłem małpowa- 
niem. — Zapytania z dołączeni m marki 
na odpowiedź załatwia natysnmiast franco 
sławny matematyk i literat Maurus 
Penei, Bugapost, Palatingasse, 17. 
744 L 


zamówienie jest rzeczą zaufania. Prowadząc handel światowy, odbieram s 
codziennie setki listów, Upraszam zatem P. T. odbiorców o dokładne po- „A 
danie przy zamówieniu swego adresu, unikając powoływania się na po 
przedaią korespondencję, której odszukanie dużo zajmuje czasa, 4 
Korespondencje przyjmują i załatwiają się w językach niemieckim, g" 
węgierskim, czeskim, polskim, francuskim | włoskim, 1251 11—24 $ø 


7 i wicie świadectw. 

Mi mi 2 Ar Rim i „Kalk-Kisen-Syrop* Jnl. Herbabny i 
aczyć na powy szą urzędownie zaprotokołowaną markę echronną, która 
znajduje się na ka dej flanzce. "TRB 
i Główny skład wysyłkowy dla prowincji: 
we Wiedniu, „Apotheke zur Barmherzigkeit“ 
Jul. Herbabny, Neubau , Kaiserstrasge , 90. 
Takowy nabyć można we Lwowie: w aptece pod „Srebrnym 


Towarzystwo wzajemnego kredytu Orłem* Zygm. Rucker, apt. Piotr Mikolasch i apt. M. Karczew- 


HOOO 
MARIENBAD w CZECHACH. 


Stacja kolei cesarza Franciszka Józefa, położony w okolonej lesistemi 
górami, tylko ku południowi otwartej dolinie, zupełnie ochronionem miej- 
scu, pyszne, na milę długie promenady przez górzysty las wysokopienny, —— 
z 3 obszernemi zakładami kąpielowemi wód. mineralnych, błotnych i ga- 


Eleganckie 


zowych, i 7 źródłami leczącemi. Jednem słowem, reprezentuje to zdrojo- È : kowie : ; I I ñ j 
wisko, wody lecznicze zimne, alkaliczno-saliniczne. „we LWOWIE Małej: Jóż ad IK > IE PT V Bat bary obuwie wiedeńskie, 
Zródło Kreuzbrunn i Ferdinandsbrunn, najsilniejsze ze wszystkich przy ui. Halickiej l. 13. I. piętro 307 4—? w Borseczowie : M INróriczowski? w Czerniowcach: u Golichow= Polecamy P. T. 
. . 1 LJ 


znanych źródeł, zawierających najwięcej soli głauberskiej, okazały się jako 
niezawodnie leczące rozmaite przypadłości chorób organów trawienia, orga-|płaci 
nów moczowych, kobiecych organów płciowych, w cierpieniach krytycznych| 94 
lat, przeciw zwichnięciom organów odżywienia, a to: przeciw goścowi, zby- 
tniej tuszy, cukrzycy i t. p. 

Zródło Ambrożego najobfitsza w żelazo woda mineralna w Niem- 
czech) i źródło Karoliny są skuteczne i czyste wody żelaziste. 

Zródło Waldquelle pomaga na chron. cierpienia organów oddechowych. 

Źródło Rudolfsquelie działa szczególnie lecząco przeciw chronicznym 
katarom przewodu moczowego i t. p. Kąpiele mułowe Marienbadu są naj. 
silniejszemi ze wszystkich znanych kąpieli mułowych. 

Miasto posiada elegancko urządzone hotele i domy mieszkalne, w 
miejscu urząd pocztowy, telegraficzny i cłowy, bogatą czytelnię, Dziennie 
daje trzy koncerta kapela zakładowa, często inne koncerty, bale, zabawy 
i przedstawienia teatralne, Kościół katolicki, ewangielicki i anglikański 
(także ruskie i szwedzkie nabożeństwo) i synagoga. ' 


Pnbliczności rzęs 
te nie zrobiono 
po usznych cenach 
obuwie firmy 
zum „Hans Sachs“ 
we Wiednia, I, Lich- 
tensteg 1, zkąd wy- 
gyłają się ilustrowane cenniki z pou- 
czeniem wzięcia miary franco. „Zile- 
cenia listowne załatwiają się rychło, 


skiego; w Drohobycsu: L. Dobrzyniecki apt.; w Gurahumora: E. 
Botezat; w Jarosławiu: J. Bohm; w Kimpolung: F. Fritsch; w 
Kołomyi: J. Sidorowicz; w Krynicy: H. Nitribit; w Milówce: M. 
Quirini; w Mielcu: A. Pawlikowski; w Podwołoczyskach: D, Schnei- 
der; w Radowcu: J. Rosignon; w Badymnie: A. Karpiński; w 
Sadagórze: Rabinowicz; w Śmiałynie: F. Niemczewski; w 
wie: Ed. Liszka; w Sądowej Wiseni: K. Włodzimirski; w Stani- 
cwie: A. Beila apt. ; w Samborze Aleksiewicz apt. w Ustrey- 


wkładek oszczędności po 6'br=: 


Biuro otwarte eodzień oprócz niedziel i świąt w godzinach od 9 do 2. 


b © © © 4 POOOOOOOOOOOCA 
Scheringa Esencja z pepsiny , 
D "Os ki ra Lieb odtug | kach: J. Biedl; w Żółkwi: w 3. k. apt. obw. A. Dadlec. 
r. à „Mak r Pi Garsai a a 
M p S = weż o» ai IO T naj- x i Główny skład 
Y pasion i roślin 


skutaczniejszy órodek pomiędzy wszystkiemi preparatami ei 
rzypadłości chorobliwego aObydka (cia cego i zwy osęjgje aS a 
ub zepsutym żołądkiem) jako órodek I Gzy, zbadany polecony. Na- YË, 


Å leży ną to baczyć, że flaszki opatrzone s% mar ochro + © g 
p Ainare AL od 1. maja do końca września, Roczny ruch I her > ceg A 

ości 14 000 osób (nie licząc turystów i przejezdnych). Wszystkie obce i ü ini , al 

wody mineralne na składach. Wysyłka wód minerainych odbywa się tylko W 1) Griine Apotheke, U Berlinie, + e 


Chausseestrasse 19. | 
We LWOWIE do nabycia w api, PIOTRA MIKOLASCHA. 


we flaszkach po */, litra, sól Źródlana i z tejże wyrabiane pastylki i muł, 


$ WE LWOWIE 
załatwia Inspekcja żródeł, u której, jakoteż w składach nabyć można d 


gratis przepisy użycia. 1084 1—8 w apt. a odć ERE. i w ape A. SKLEPINSKIEGO d plac M a rj ac ki I ll 
Burmistrz. — Inspekcja źródeł w MARIENBAD. eons zir. 35 centów, 86 11—7 r rk . 
__Sklndy we LWOWIE u pp. W: Goldbanma i B. Mondrochowit. DQOOOOCIOOOOODOCOGOCH, Poleca całkiem świeżego zbioru NASIONA 


jarzyn, kwiatów, buraków i traw pastew- 
M nych, koniczyny, lucerny oryginalną francu- 
ską oraz drzewa owocowe, róże, krzewy do 
ozdoby parków, szparagi itp. = 

Posełki na prowincji uskuteczniają się 
Aaa Eo CENNIK NASION na rok 


1883 na żądanie franco.  " — — — 


Pierwsze austr. Towarzystwo 
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| E —— 
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Pa S mm m =m wu uazunamzzau zwi Przyjmuję So ajcy cO 
x v p 2 i 5 Erste Wien Ay ELANA ILU» kaca + rlth OE 
| 7 TECHNISCHEN BUREAU „<szzeje_, 4 A W parowych i wo- 
a r TZ W 1 0 I 0 £ FRANZ JOS. ZIFFERER AE: UNUNÓSRN CK adi dnych zakładów 
i | > AAAA REAR A (arbin) wszelkich objętości 
A 


dal j do 

założenia tartaków, 
mlynów i fabryk z 
materjała drze- 


wneg0, 
ku czemu najchętniej dostar- 
czam rysunków 1 kosztory= 
sów. 1089 1 6 
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pod kierownictwem M. Markerta, 
poleca swoje wielkie składy gotowych drzwi i okien włącznie z okuciem, jakoteż podłóg z miękkiego drzewa (Schif- 
bóden) i dębowego amerykańskiego podłóg fryzowanych 1 parkietowych. | 
Wskutek swych wielkich skłądów materjału suchego, tudzież wskutek swych zapasów gotowego towaru, może załstwić fabryka 
każdą potrzebę w najkrótszym czasie. Taż przyjmuje na siebie ustawienie portalów, urządzenia dla koszar, szpitali, szkół, 


kantorów itp. a oprócz tych wszelkiego rodzaju uskutecznia roboty z drzewa wyrabiane 23 pomocą maszyn według przedłożonych 
rysunków i modelów z wyjątkiem mebli pokojowych. 
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„o, EZ IA y 
| LANG ki na żądśnie Tratin 


TACE E A | franco., 


| we Wiedniu IV., Heumiihigasse 13, założone 18]7 


500 dukatów 


wypłacę temu, kto po użyciu | 


Kothego wody na zęby 
fasika B5 ct. dostanie kiedyk 
znowu bolu zębów, 


Jeb nuięprzyje 
odoru x ust. Joh. Gedrte A 
Módling pał 


P 
US 
» 


m4 


ai 


dostawca nadworny; u 
willa Kothe. f gi 
We Lwewie prawdziwą do nabycia 


wowystki”h 
jach i han- 
dlach 
licji i 


KODEINA I BALSAM TOLUFAŃSKI 


jest środkiem łagodzącym i uśmierza- | 
jącym nieoceniónym dla azieci w wy- | 
padkach bezseności, kokłuszu, etc. 
przeciw kaszlom nerwowym osób 
cierpiących na suchoty, słabo- 
ściom Organów oddechowych, | 
nieżytom, katarom, i. t. d. 


PARYŻ, ULICA DROUOT, 22 1 19 
W Lwowie w aptekach PP. K. Mi- | 


kolascha, Ruckera, A. Sklepińskiego, | 
Krzyżanowskiego, Naklika. i 

W Krakowie w aptekach PP. Trau- 
czyńskiego, Redyka, Wiszniewskiego 


Dlaczego | 
tak tanio? | 
ponieważ wszystką bieliznę spo- i 
rządzam w domu i zadawałniam się 
nejmniej-zym zyskiem 
Wyborna koszula męzka z półkoszu!- 
kiem potrójnym zł. 1.30 
Nader wyborna koszula męzka z ssy- 
fonu, kretonu lub oksfor. zł. 1.60, [| 
180, 2.—, 2.50 BJ 
Kalesony męskie z skótrznego pł 
z 


łŁ —.70, 1. , —.90 
A z płótna rumburg. zł 1.10, 
130, 1.50 


Koszula dąmaka ze skórzanego płó- 
tna, rętynic wyszywana zł. 1.80 
Koszula damska z doskonałego sty- 
foma, formy Wenery zł. 1.80 
ię rej pe z ı wykwintna r M“ 
onu ato wysz złr. 1,10, 
j p> 150, 18%, A 2.50 | 
Koszula damaka z mocnego płótna” 
zł. 18), 2.20, 8, —, 8. 
Kaftanik damski dobroj jakości obrą- 
Majki * tę 1.30, ie 0, 2.—, 36) 
à e s pajlepez azy- 
fona zł. —.76 110, 1%), 1.80 
| Majtki damskie z wolantem zł. 1.20 | 


i rypsowy a t : 
e e -i Rota apai 
borgskiege 8 łok. długie, cia 
szerokie zł. 1.50 
| Prześcieradła bez szwo, z najlopes, 
y LEE zł. 2.00, 8.—, %50 
§ 6 ręczników do frotowania zł. 180, 

2.40, $- , 8.5), 4. 

6 kołnierzyków męzkich każdego 
f. sona, poszwórne sł. 1.— 
80 łokci sztuka płótna mj, 
go "/, szerokości sł 860 
Metr navkinu, ciężkiej jakości, */, 
35 ct., */, 45 ct. 


Leopold Griinwald, 


Wa1che-Erzenger 
we Wiedniu, I, Plankceugasce, 4. 
Zlecenią x prowincji sałatwiają M 
sią”rychło za półrzkikzś 1137 2 - Og 


Jeżeli wieczór 


żeń z rana, j 


wonych plamę 


owi 
szeczki 


Tysiące, których opuszczomo, 


Najbliższe ciagnienie już dnia 1. maja. 


191 1—5 


<= Naj 


Fałszowania będą sądownie poszukiwane, za każdą szczególność nie wywierającej przepisanego skutku, zwraca 
Dr. Laroche „Krople Nana’ = ula 


twarz temi opla, to zobaczymy na dragi 

Š się twarz oczyszcza z pic- 
gów, plam wątrobianych, wyprysków, blizn À Z 
z ospy, brpdpigo zebranego tłaszczu i czer- 
, 1 zószpecona twarz stajo 
się, że tak powiemy literalnie przez 
no c jakby odmieniovą, bę czystą 
Hrople te zbadane przez lekarzy 
stały jako nieszkodliwe gdyż zrobiona są tylko 


z pierwiastków roślinnych. Po dłuższem 
L; takie twarz miękkości gładkiej Ja 
1 zł. 8O ct. Flaszeczka na próbę 90 €$. 


- Dr. Laroche 
Sok Samsona 


używaniu tych 
x noni i 


zawdzięczają temu zbawionnemu Jans Hoffa piwu zdrowia z ekstraktu 
ułedowego swo życie i pecienzają się niem teras. 
(Kilkakrotnie wyrzeczone słowa: tzqdcawichego). 


Osiągnięte skutki lecznicze 


w suchotach, ególmem osłabienia ciala, braku trawienia, braku apetytu, w cierpieniach kaszlu, 
smpi, żolądka, piersi i płuc, a temsamem utrzymanie życia i wamacnienia za pomoca Jana Hoffa 
dwa udrewia z ekstraktu ułodewego, wzmacniającej slodowej czdkolady zdrowiu, skoncentrowanego 
ekstraktu słodewego i fiegmę rozpuszczających cukterkéw sałodowych. Prawdziwe w niebieskim papierze. 
Do wyłącznego wyBalancy i fabrykanta prawdziwych pożye no-lecaftiesych preparatów słodowych, c. k. dostawcy nadw. wielu państw europejskich, pana 


JANA HOFFA 


c. k. radcy komisji; posiadacza złotego krzyża zasługi z koroną, kawalera wys. pruskich orderów, wa „WIEDNIU. Fabryka: Grabanhof, Briunerstrassc 2 
Kantor i skład fabryczny: Stadt, Graben, Briiunerstrasse, 8. 


Wiedeńskie publiczne sprawozdanie lecznicze i podziękowanie 


za Osiągnięte wyleczenie z dwuletniego, nader uciążliwego kataru opłucnej i cierpienia w krtani, 
aa pomocą Jana Hoffa piwa zdrowia z ekstraktn słodowego, według zdania p. Franciszka Maly we 
Wiedniu, fabrykanta męzkich sukien i właściciela handlu sukna. 


Przez dwa lata cierpiałem na katar opłucnej i eierpisuia w. krtani tak dalece, że nia mogłem słowa głośno wymówić. Pierwsi profesoro- 

wie wiedeńscy wysłali mię w zeszłym rokn do Gleichenbergn i Nizzy; powróciwszy z Niszy uływam ud wiesiąca pańskie wyborne piwo zyrowia i o- 

świadezam panu, ku chwała nietyiko, żo moją chorebę usynąłem w skotuk używania pańskiego Jana Hoff piwa zdrowia z ekstraktu słodowego, lecz 

żs mam spotyt i czuję zig bré zdrowym. Upraszam pana tedy o przysłamie dźdszy h %8 faszek piwa zdrowia z ekstraktu słodowego, 2 kilo czekolady 
ałodowej i 2 woreczki ierków słodowych i zostaję z po niem 

Franciszek Maty, fabrykant sukien i handel sukna, Mariahi fərstr. 69. 


Urzędowe sprawozdanie lecznicze 


przez szefów lekarzy ces. i król. wojskowych lazaretów, tyczące się skutków leczniczych Jana Hoffa wyrobów słodo- 
wych (poźywnego piwa zdrowia z ekstraktu słodowego, wzmacniającej nerwy czekolady słodowej, cukierków słodo- 
wych kaszel uśmierzających). 


Ces. kr. szpital gatniaonowy nr. 23 w sóbiu Jana Hoffs piwo zdrowia z ekstraktu słodowego, jakoteż słodowa czekolada zdrowia 
okazały sią w użyciu w powyższym Bzpitalu dla rgłócnnaleso:ntów, dalej u tych chorych, ksórzy cierpieli na kater 1 łochtanie w przewodzie oddecho- 
wym i trawienia, jako wyborne dyetetyczna środki wziaoni ; czekolada słodowa służyła È o najhdwióntiejszy sarogat de kang: 194 c) 1—15 

Lekarz-smef dr. lachita, starszy lekarr. r. Kaiser, lckarz sztabowy i oddziałowy. 


CENY prawdziwego Jana Hoffa piwa zdrowia z ekstraktu słodowego: 18 fłaszek zł. 6.06, 28 faszok zł. 12.63, 58 fiaszok zł. 25.48. Nad 18 
flaszek wyżej z dostawą do domu. — Przesyłką z Wiednia: 13 flaszek sł. 7.26, 28 fleszek sł. 14.60, 58 faszek zł, 29.10. "/, kilo czekolady słodowe 
I. zł. 2.40, TI. zł. 1.60, IIL. sł. 1. (Przy odbiorze większych łlości rabat.) Cukierki słodowe woreczek 60 ot., (także '/, 1 */, woretzka). Niže 
2 kir. nie wyayła się. . i 

Główny skład we Lwowie: Z. Rucker, J. Boiser, P. Miko E. Biamenfeld apt., Karol Bałłaban handsl. Biała: Zahystrzan apt., Brody; 
wszystkie aptoki, Bochni: J. Miobnik, Budzanón: Jnałński. Czertiowom J. Golichowski, bracia Tabakar, Ignasy Schnirok. Drohobycz: T. Jabłoński, - 
L. Dobrzzniocki. Gródek: Lioina. Jarosław: J: Rohm apt., 8. Ellenberg, Wisłocki apt. Jasło: T. W. Barglewićz apt. Kołomyja: Jan Sidorowies. Kra- 
ków; Jan Janiga, J. Trauczyński, Edw. Fuchs, W. Radyk, Storckmar, Wiśniewiki apt, Nowy 'Sgnz: J. Groesberd i apteki. Przemyśl: M. Kosłówski, M. 
Krug i wszystkie spteki. Rzeszów: A. Karpiński apt, w rynku, Sehałtter % Omp., Neugebaner. bambor: K. Mareseb, Aleksiewiez apt. Sanok: Hochdorf, 
Jós. Rynszarski. Stanisławów: Jan Mécnra i Alblu Amirowier apt. i Kalman Jonasz. Stryj: D. J. Nussenblatt & Omp, obie apteki. Snczawa: Ed. 
Liszka apt. Tarnopol: wszystkie apteki. Tarnów: W. Miildner. Żarawne: Tomasgewski-apt. 


Wiedeń, 8. kwietnia 1882. 
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Naj lepszy i najtańszy nowy los! 
Wg Rocznie 3 ciągnienia E 
Najbliższe ciągnienia : 

1883: 1. maja: Główna wygrana 100000 zł, _ 
"1883: 1. września: Główna wygrana 100.000 zł. 
1884: 2: stycznia: Główna wygrana 100.000 zł. 
1884: 1. maja: łówna wygrana 100.000 zł. 
1884: 1. września: Główna wygrana 100.000 zł. 


ajmniejaza wygrana zł. 12; — podnosi się do 20 złr. 


austrjackiego Towarzystwa 
Czerwonego 


KRZY ZA 


Kwity poborowe co 5 losów 


a z 25 miesięcznemi spłatami ratalnemi fylko 3 zër. l 


z natychmizstowem i wjłęcmem=prawem gry 
| Podeząs trwania wpłat grywa się na wygrane w sumie 615.700 zł. 


W pierwszem ciągnieniu dnia Z, stycznia pa 
GRANA 860.000 złr. na wydany przez nas 
na 5 losów, na które dopiero 6 zł. wpłacono. 


dł: U A WI- 
kwit poborowy 


raźniejszego zapasu naszego, polecamy się do rychłych zamówień. 


> t ? q ( 
Wechslergeschift der Administration des ; ME R C U R“ Ch. COHN Wien, Wollzelle 10 u. Stefanspi. 9. 
CO E E E 


nowsze wynalazki %® 
z dziedziny pielęgnowania piękna u obojga pici. 
Patentowane we wszystkich państwach w świgcie. 
się pieniądze. 
Btolarza „Blondina*, szybka poli- 


Dr. Pierre najlepszy paryski 
ka tnra, sa pomocg której każdy prywatay 


proszek do zębów, przes co ząby 

stają Bie lśniąco białemi i osy- 

stomi. Osad zębowy i niemiła 

woń natychmiast zostają usu- 

nięte i nieczuć już więcej s ust 
Cena paczki 45 at. 

Dr. La Roche. Ładne wąsy są najpiękniejs 
ozdobą młodzieńca, bes wąsów niema nadzieł 
miłości n panien bez wąsów nie dostanie cs- 
łusa. Kto nie posiada jeszcze wąsów, niechaj 
zamówi zobie zaraz słoik balsamu Mustafy, a 
zadziwi się nad skutkiem. 


Cena słoika x opisem użycia 95 et. 
Be. Piękny btust jest najładniejssę 
ozdobą kobiet. "Ta 

Wystarczy użyć na to tylko 


posmarujemy sobie 


GL 


meble tylko jednorazowem posmarowa- 
niem fna nowo odpoliturować, tak, že 
każdy mebel staje się jakby Źwiercia- 
dłem; nawet dzieci mogą meble odno- 
wić, Tej szybkiej politury używają już 
w Wiednin z zadziwiający skutkiem 
celem odpoliturowania pię 

portalów, szaf, stołów, krzeseł, kanap. 


Błoik wystarczający na urządzenie 
jednego pokoju 96 ct 


i piękną: 


Cena Ba. 


można spajać tak pilnie | dobrze 
wszelki złamany przedmiot, jak szkło, 
kamień, pianę morską. porcelanę, setelan- 


Qryginalne losy ściśle podług urzęd. kursu giełdowego. 


Ponieważ tania cena tych kwitów poborowych odnosi się tylko do te- 


może swoje zużywane, tudzież odleżałe § 


e i czysto W 


Paryski kit uniwersalny, którym | 


za którego pomocą można uzyskać nawet nA zu- 
pełnie łysych miejscach nowy, pełny, bujny po- 
rost włosów, słabe włosy wzmacnisją się i odży- 
wiają, brody steją się gęste i silua, za poręcz: - 
niem jskkolwiek to i ere zdawać się będzie 
nieprawdopodobnem. Pieniądze zwraca się bez 
trudności, gdyby środek nie pomagał Cena zł. 1.80, 

Dr. kHaassmanna  Amorida 
czyni wszelką chropowatą spra- 
ceowaną rękę delikatną białą i 
miękką jak aksamit, tak, że mo- 
Żna w ten sposób mieć bardzo 


ładne ręce. Cena Aaszeczki Amoridi 75 et. 


"EP Dr. PIERRE łupimy z dg- 
>< bjanki i orzechów razem z rośliną 
orisa zbite na miasgę sprawieją, 
łe wszelkie włosy siwe, białe, ry- 
że , jasne, mogą być zabarwione 
trwale na brunatno lub czarno. 
Za zwykłem posmarowaniem wło- 
sy zostają prawdziwie zabarwio- 
ne, do skóry nie się z barwy nie 
dostaje. Trwałość 5 miesięcy. --- 


Włosy mogą być : 
Smitsohn Bf SAL 1 złr. 20 ck. Barwa James 


br. PIERRE „Pomada  kędsie- 


rzawiąca włosy”, aca znpełnie jak 
świeże gołki. de włosy pomada ts 
lza; zwija w loki i kędzierzawi 

a nawet 


przez "proste posmarowanie 
najsztywniejsze włosy zwija w loki. 


1 słoik 90 centów. 


"ćałebe mydło  fiołkowe 
twa jake mydło do 


` oł Tazyskie krople na zęby 
1 na Zawsze 


W jiyga: etkim 


% 


nie 


Piomba do 


bów do wypełaisnią 
samema sobis spr | 


zębów 80 ct. 


_ 


G kład dla aństwa 3 
łówny s calego Pa Pieka 


dr. Piere 
Kremu Wenery 


Po czterotygodniowem używsniu 


cera delikatną i białą. 
Cena puszki sł. 1.48. 
Do użyda (akto nótej kolan. 


Srodek do wygubiezia myse i szezu- 
rów. Nawet najwięksie liczba tych nie- 
przyjemnych iwierzął, czy to w domu, 
czy w kanałach lub w Niż” „będzie 
ne sawsze wygonioną; de już się 
więcej nigdy nie pokaże. 

Cena tego środka 25 cb. 


Doświadczony środek, który takowe 

Pot w nogach. nie Mera S lecz uchyla tegoż nie- 
znośne i szkodliwe skuśki zupełnie. W puszkach wystarczają- 
at Op ście, £ wł 

a re mają to nieszczęście, Że im rosną włosy na 
Dla p * twarzy. HR patarta ari niowienym -śzodkiem 
HELOISIA . obym siq natychmiast niesnońnych włosów na 
. aż 


twarzy i rękach ulka z przepisem tylko 1 złe. 
; c: 
Środek odkryto tonishi ból o aaae ei aigra 


Ten błogoczyjany środek nie powiuien zbywać w każdym doma 
i kosztuje, z umóżebuiehióm kupna E iek, lko 99 ct. 
Fotografie di panów, I2 estuk opiees. ste. 150, 24 sztuk 
złr. 2.50. Obrazy stereoskopowe 13 sztuk opiec. 

złr. 4. Htgreoskopowe skrzynki w nail:pssym gatunku zł. 1.50. 
Gumowe artykuły z Paryża po cenach altych. Prawdziwe 
perfumy, fiakoa 45 ct, Bielidło 65 ot. Poudre da riz 65 ct. 
a do kadzenia 10 ct. i 

Dr. La Roohoster na odgniotki 
i odmarznięcia. — Nawet najbss= 
dziej ząastarsałe odgniośki zni- 
kają na zawsze z korzeniem bez 
bolu przsz noe. Odmarznięcia wy- 
leczone zostają w przeciągu 6 dni 
i nigdywięcej się nie sjawisją. 


Cena faszeczki 56 centów. - 
ogierskiego chamiczno-farmacei 
iedniu, Stadt, Adlergasse 42, | 


+ 
R 


staje się biusk pięknym i pełaym, także | ~ 


utycznego Towarzystwa akcyjnego w Paryżu, 


ut, drzówo, żelazo, papę; 2e staje się 
Jakby jednym kawałkiem, gdyż nie po- 
znać tego po 
i można ich używać. 


Cena fłaszeczki 80 ct. 


Wszelkie obnwie skóraane zro- 
bić nieprzemakalnem i połyskojącem, 
jest tylko możliwe za pomocą maści 
Biota. Używając tej maści nie przej- 
dzie przea obuwie bezwaględnie ani 
jedna kropla wody, GABY nawet stać 
przez 8 dni w wodzie. Stare obu- 
wie staje się jak nowe, gładkie i 
miękkie, ajbnty mają połysk, jakby 

były lakierowane. 


Cena " flaszki 60 ct. 


Dr. Gotta wata ua słuch. Przy uży- 
waniu tej waty Gotta wyłeczone będzie 
wszelkie cierpieni» uszów, gdyż uzyskano 
już nią bardzo zadziwiające wyniki. Niedo- 
słyszący, którzy już używali wszelkich 
środków, niechaj jeszcze tego spróbują 
aby wreszcie uwolnić się od swego oier- 
pienia, Szum w uszach, cieknienie z nazów, 


Cena paczki sł. 1.50. 


Najn. artykuły gumowe 
dlatego polecamy petere- 


Łupież jest zabójcą włosów, burgeki wyskok na łn- 


pież. Po t'zech- lub czterokrotn.m zmyciu znika nolążliwa łn- 
pieł na zawsze. Waska szklanna kosztuje 85 et. 

erfum Kilka kropel wylać na pico, a cały 

ei dzień IE". z | ani E wonlajaeym 2a 

© ; d e $ 

ka kostja 45 4 się było wogrodzie róż. O yginalna pass 


ØF Powyższe artykuły możemy zalecić z własnego do- 
Swindczenia. D. B. 
Każdy może je kabyć z ezystom sumieniem, działają 
ene pewnie, a przytem Są nieszkodliwe. 
Panie byw. obsługiwane przez panie f mogą g 
paniami adit Ae ak, E L A 


syła się franko w liście. 


Stock, 


rzodmiotach zepsutych $ 


słaby słuch wylecza się w ośmiu dniach, 


tuzin po 1, 2, 8 zł. wye 


-e E - za z ERZE 1227 1—12 
aaka Lt maska = = TEA 
W y i właściciele J. Dobrzański i K. Groman. Odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki. Ź drukarni „Gazety Narodowej.“ 


lecznicze 
I WYROBY 
chemicz. - farmaceutyczne 


wyszczególnione na wystawie le- 
karsko - przyrodniczej w Krakowie, 
p] roku I8G1 i na wystawie rolniczo- (IG 
przemysłowej w Przemyślu r. 1882 4 
z laboratoryum 
chemiezno - farmaceutycznego 
fekarza 


ap 
JULIANA HAUSBERGA 

na składzie u 
ADOLFA INLENDERA, aptekarz w Brodach. 
Nadto do nabycia we Lwowie: u Z. Ruckera, w Brzeżanach u Wł. Łobosa, | 
w Tarnopolu u Fr. Jamrogiewicza, w Kamionce Stramiłowej u R. Piepesa. 

PRIEST GE Wino Malaga z Rhaburbartm, wyborny środek w 
i WA | chorobach żołądka i kiszek, jako to: katarze, obstrukcji, nie- 
strawności, kurczach żołądkowych, hemoroidach, kongestjach 
i t. p. Cena butelki 2 złr. 

Wino Malaga z Colombo, środek toniczny i wzma- 
cniający żołądek, znakomicie działa w katarze kiszkowym, 
wymiotach biegnukach chronic nych i t. p. objawach. Cena 
butelki 2 złr. 

Wino Malaga z żelazem, doświadczony i niezawodny 
środek przeciw niedokrewności i blednicy i wszelkim in- 
nym z braku krwi pochodzącym słabościom. Cena batelki 2 zł. 

è i Wino Malaga z china, jedyny doświadczony śro- 
dek przeciw osłabieniom wszelkiego rodzaju, dła rekonwalescentów po przebytych 

długotrwałych słabościach, d'a osób nerwowych i wycieńczonych, przeciw zimnicy, 

newraglji i t. p. Cena butelki zł. 2, A 
„., Wino Malaga z chiną i żelazem wyborny i doświadczony środek wzma- 

j oniający, - przeciw niedokrewności i blednicy, ogólnej niemocy, rozdrażnieniu ner- 
wów, histerji, wycieńczeuiu sił. Cena butelki złr. 2. 

Wino Malaga z ching i Czeao, znakomity środek wzmacniający dla osób 
de-likatnego ustroju, w rekonwalescencji trudnej, rook! it k A erani) 
w słabościach, gdzie dlu upośledzonego trawienia przetwory zawierujące żelazo | 
użytemi być nie mogą. Cena butelki zł. 2. 14 

Każda flaszka opatrzoną jest zarejestrowaną marką ochronną. 

Broszurki rozseła się na żądanie bezpłatnie i franko. 


W ina 


1 


'm 


y= 


8 1—50 


Bergera medyczne 
Mydło dziegciowe 


sałecene prsos zRYkomiteści lekarskie, uiywaa. 
kis ATES e w różnych państwach Euro>y xro 


wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju, 


osobliwie na chroniczne pryszcze, parohy, ostudy i pasożytne wysypki, tu- 
dzież na szerwoność nora, odmrożenia, pecenia nóg, łupieże we włosach. — 
Bergera mydło dziegciowe zawiera 40 prot. mazi drzewnej i ró- 
śni się od wszystkich innyeh tego gutamku mydeł w handlu się znajdują- 
cych. — Dla uniknięcia pomyłek prosze wyraźnie żądać Bergera my- i 
dia duiegclowego i nwaźać na znaną markę ochronną, i 
Na uperezywe cierpienia naskórne używa się zamiast 
mydła dziegoiowego ze skutkiem 
. „Bergera medycznego mydła dziegciowo-s'arczanego* 
i wtedy należy żądać Bergera mydła siarczano-driegciowego, albowiem za- 
grani'zoe wyroby imitowane są bezskuteczno. 
, Łagodniejszem mydłem dziegciowem na usunięcie nieczystości 
płci, na wyrzuty skórne a dzieci, tudzież jako doskonały środek kosme- l 
tyczny do mycia i kąpieli w codziennem użyciu ełaży | 
„Bergera glicerynewe mydło dziegolowe. 
które zawiera 8b prot. gliceryny i jest perfumowane. 80i 1-—94 
Cana sztuki każdego gatunku 35 ct. wraz z brosznrą. 
Główna ekspodyejż: Aptekarz G. Heli w Opawie. 
z z . 
| mie a pootplzazety P Miolseka, tyg: Radkara, 5 Balaaa, H. Blementajiy, Jak. Piac 
pasa, G. Gellkofera I A, Bklepińskiege. 
x: W Brodach u Ed. Lisska i WE oraaspana, w Brzołanszok u A. Ilnikńndera iR. 
Dembińskiego, w Czortkowie u L. Nessa, w Dobromilu u N. Gretewskiege, w Drehoby- 
osa u L. Detrzynieckiege, w Horedente u Aksantawiasa, w Jaresławiu u Rohma i Bohusa, 
w Kołemyji u J. Bidorowicza i R. Btengla, w Krazewia u E. Bteckmara i W, Bedyka, w 
Przemyśln u WŁ Nahklika, w Rsesrowia u A. Kalinewakiege i A, Karpińskiego, w Sambe- 
Tso u J. Aleksiewiesa, w Stanisłuwewie u J. „ Amirowicza, w Btryju u L. 
Gńrtnera. w Badewej Wissni apt. Włedsiśmiraki. w Tarnowie u A. Tenonyna i J. Baida, w 
Tarnapola u fr. rogiewiesa H. Kahansgo I we wszystkich prawie aptekach Galicji. 


u M M s ai TA Am O ji CA 


p W R | 
m Ę © F 
PAPIER RIGOLLOT );:ż 
SEK 
Musztarda w arkusikach do Sinapizmów |5 © 8 
PRZYJĘTY PRZEZ SZPITALE W PARYŹU, 5 g z> 
PRZEZ AMBULANSY, BZPITALE WOJSKOWE, PRZEZ MARY-|| "5 E 
NARRĘ FRANCUZEĄ I KRÓLEWSKĄ ANGIELSKĄ i t.d. || SĘ z 
Jedyny którego wprowadzenie do Obearstwa Rossyj- | E gd „q 
Wwilłego zostało upowśżnione przez Komitet Lokaraki R-S H 
w Petersburgu. | RZE 
pa on 
AE 
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R >) 
a. 
Philadelphia 1876 Paryż 1878 „M em 
Nie należy uważać CET. 
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Dwadzieścia lat doświadczenia na sobie'samym di 
leczni zych, (cygaretek, papieru i proszku antyastnaty enych) pory ków 
Lefebrre, twierdzić z przekonania z0 wyższości i niezawodnej hatso. 
úci jego proszków“ przed wszystkimi innymi prepżratami tego rodzcju Ë 
Oddychanie dymu tych preparatów „uśmierza w Jednej chwili Ea Pb. 
cho aące z ciężkiego oddechu“, sprawia, „łe kryzysy -astmątyczne coraz rza. 
dziej" się powtarzają i aprowadaaja stopniowo zupełna wyłeczenie Narzę- 
dzie spesjalne do palenia tych środków wynalezione przez dr. Lefebvre 
zapewnia chrremu niezawoduy Środek nómierzsnia na każdem miejscu 
wszelkich napadów duszności i niemożności oddychsuia. Skład główny w 
Paryżu w aptece Chirou, Boulevard Magenta 18; we Lwowie: w aptekach 
pp: Fe Mikolascha, J. Nablika i K. Krzyżanowskiego. 241 20 


Kwizdy płyn gośćcowy 
2 ód włelu lat wypróbowany wyborny środek na 
gośćciec, reumatyzm i słabości nerwowe, 


; Takowy przydaje się wybornie przeciw zwichnięci 

á e 

g muszkułów i suchych żył, przekrwawieniu, o A og n 

g nieczułości skóry, dalej na miejscowe kurcze (kurcze w 

s łydkach), przeciw bolom nerwowym, obrzękłościom 

A powstającym w skutek długotrwałych e 
łównie także do wzmocnienia 

wielkich wytężeń, po długich marszach i 

deszłym 


M. Kalsk apt., 


P iSe J. Steininn a't; Husiatyn Witold Czerski apt.; Jarosław. 


Wielogór= 
A. Dadlec 


